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Wychodzi oodziennie o godzinie 6. popołudniu, 

z wyjątkiem niedziel i dni swiątecznych, 
Przedpłata wynosi: 

W MIEJSCU kwartalnie e e « + «+ 4 mł. 
miesięcznie, «+ « » el, 

Z przesyłką pocztową: 

Miesięcznie w kraju „ + «+ + + e 4 złr. 

w Monarchii austro-węgierskiej . 6 p ~- , 
do Prus i Niemiec . 

„ Francji . M 

„ Belgii i Szwajsarji (|. . 

„ Włoch, Turejiiksięstw Nadd, | 

1 „ Serbji GERT 7 

Numer pojedyńczy kosztuje 10 ct. 
Redakcja ul. Lyczakowska I. 3. Telefon 174. 


50 ct. 
50 , 


i 


La | po 7 złr. 
50 et. 


zma: swim 


Z Bolandji donoszą, że utworzył się jnż 
Arai t pod przewodnietwem br. Mackaja gabinet, złożo- 
Lóni l kir z ultramontanów i z ortodoksów kalwińskieh, 
Do ogólnej roznrawy budżetowej w austr.|z wykluczeniem liberałów ; tylko jeszcze teka 
Izbie posłów nia wystąpi nikt z delegacji: spraw zagr. nie jest dotąd obsadzoną. Czy się 
naszej. Ks. Czartoryski oświadczył w Kole,' długo ten gabinet utrzyma, wątpić można, gdyż 
że gotów zabrać głos w jego imieniu przy bndże- , w Izbie pierwszej stoi wobec opozycyjnej większo- 
cie, mianowicie tłumacząc z dziejów ostatnich lat ści, a w Izbie drugiej rozporządza większością tyl- 
dziewięciu, dlaczego tak małośmy postąpili naprzód ko kilka głosów. 
pod względem autonomii, na co różne czynniki | 
się składały, jak przewaga kwestyj wojskowy h i Interpelowany w włoskiej Izbie posłów 
ekonomicznych, przeszkody ze strony lewicy, nie- } Crispi oświadezył. że dokumenta dyplomatyczne 
dostateczna pomoc ze strony rządu, tudzież ponie- go do wyprawy afrykańskiej rychło przedłoży, 
kąd własna wina prawicy. Do uchwały jednak | 
w Kole d. 14. b. m. nie przyszło, a nazajutrz, 
po wiadomej uchwale Koła w sprawie wódczanej 
ks. Czartoryski oświadczył, że mówić przy budże- 
cie nia będzie i że się ze spisu moweów wykreśli. 
Jakoż na ostatnim spisie nie spotykamy nazwiska 


odpowie d. 20 bm. 
Według raportu jenerała 


i po Ras Alali, dowódcą Ras Agosem, trwają 
e = md : F (dalej. Negus skłania się do otwarcia kraju ka- 
ani jego, ani nikogo z naszej delegacji. 'rawanom za małem wynagrodzeniem, żąda jednak 
Ze Błowieńców Ana ksiądz sd (zniesienia blokady pod Massawą dla handlowych 
gorec do adna przeciw ów to tego | o munikacyj Abisynii z morsem, i uroczystego 
ZE ak A Śmiać. ar” 4 aib) Eg. fa kc nie REJ EA do 
A ; j | Abisynii. Jenerał mniema, iż może to stanowić 

wne tylko finta taktyczna. Liczba zapisanych za | podła do porozu uienia pokojowego. 


budżetem jest bardzo skąpa — w ogóle zaś roz- Z Rzymu donoszą, że wskutek listu Leona 


prawa ta dotąd żadnego prawie nie budzi zajęcia. : Say do deputowanych włoskieb, bardzo 


W a U kurji dworskiej wybrany Z0-) wielu z nich wystosowało do Crispiego piśmienne 
stał Lapenna. | żądanie, ażeby rząd zechciał gorąco popierać udział 


Komisja wojskowa węg. Izby posłów przy- j ry br łoskich Ri: 3 
jela taksamo jak ausirjacka ustawę o Tez or ii hh włoskich w paryskiej wystawie po 


wistach. 


W Poznańskiem władza rządowa wyte- | Układy Watykanu z gabinetem angiel- 


Nagi : 7 'skim w sprawie nawiazania stosonków dvploma- 
ża się teraz na różne prześladowania, jak gdyby ,* A ; s a i 
się obawiała, że już nie długo jej tak postępować tycznych miały być nanowo podjęte. Globe i Ti- 
będzie wolno. Religijne książki i książeczki kato- | ™es Żywo i sympatycznie zajmują się tą sprawą. 
lickie są rugowane z bibliotek szkolnych ; wła- | Misja księcia Norfolka nie dovrowadzita do sta- 


dza wojskowa nakazuje oficerom landwery, è więc ; oWczego rezultatu, a to głównie z powodu, iż 
obywatelom całkiem niezależnym pod względem | Ojciec Św. odmówił wystąpienia przeciw Irland- 
cywilnym, aby natychmiast donieśli, czy i kiedy | czy kom. Potępił on już dawniej zdrożne środki 
byli na wiecu, na którym wzywano rodziców pol- | agitacji i teroryzmu, i działał przez biskupów 
skich, aby dzieci swe we własnym domu po pol- | nśmierzająco, ale nigdy Stolica św. ludu katoli- 
sku uczyli. I moglibyśmy za dziennikami poznań - skiego, znoszącego ciężką niedolę, nie potepi, choć- 
skiemi codzień szeregi takich nadużyć wypisywać. | b) dla najbardziej pożądanych dyplomatycznych 


W końcu roku ubiegłego, jak donosi peters- 
burska Prawda, dla Ścisłego określenia wyznania f 
religijnego osób, pochodzących od byłych uni- | waniu deputowanego irlandzkiego O'Brien. którego 
tów, urządzono na Podlasiu komisje powia-' uwięziono w Kingstown za mowę w Lonchrea, 
towe, złożone z duchownych prawosławnych i księ- j poczem odesłano go pod strażą do Dublinu, a 
ży katolickich pod prezydencją właściwych naczel- ztamtąd do Loughrea. 
ników powiatów. Głosy księży katolickich oczywi- a 
ście żadnego zmaczenia mieć nie będą. | 


Konferencja marokańska ma się ze- 
brać w Mudrycie d. 1. maja. 


Z Petersburga donoszą: Opracowane 
zostały przepisy o utracie poddaństwa| 
rosyjskiego. Wykreślenie z poddaństwa ro- 


Jutro zapewne będziemy mogli podać bliższe 
szczegóły o powodach i rozległości rozruchów 
włościańskich w Rumunii. Gdyby mie 
przezorność rządu, byłoby zapewne przyszło do 
scen takich jak w r. 1831 na Wegrzech, a w r. 
1846 u nas. Wszelako okaznje się, Że pominąwszy 
nawet agitacje rosyjskie, włościanie mają aż nad- 
to powodów do niezadowolenia. Słychać przeto, że 
rząd przygotowuje reformę agraryjną. Rządowy 
komunikat zapowiada zgniecenie rozruchów. Ra- 
daktor Lupty Skorceano i socjalista w Jassach 
Nadeżdin, zostali aresztowani i pod zarzutem pod- 
żegnania do sądu odstawieni. 

Nie na wrzesień, ale już na maj zamierza 
rząd rozpisać nowe wybory do Izby posłów. 


syjskiego nie bedzie karą kryminalną, lecz skut- 
kiem cywilnych czynów, nieodpowiednich 
dla poddanago rosyjskiego ! 

Na wniosek ministra spraw wewnętrznych, 
komitet ministrów uchwalił uwolnić od powołania 
z zapasu do armii, do floty czynnej lub do pospo- 
litego ruszenia wszystkich etatowych poliejan- 
tów i w ogóle należących do komend straży po- 
licyjnej. Car to zatwierdził. 

Postanewiono znacznie rozszerzyć wykład 
religii prawosławnej w szkołach rzą- 
dowych. d 4, 

Nowoje Wremia donosi, iż opinia ministra 
sprawiedliwości co do projektu naczelnika główne- 
go zarządu więziennego o zastąsienin zesłania 
na Syberję przez karę więzienia, zasadza się 
na tem, że według zdania ministra, bez zmiany 
dotychczasowego systemu kar niepodobna znieść 
kary zesłania. Minister sądzi, że kara z 


Minister skarbu 
przedłożył skupczynie bndżet na r. 1888; docho- 
dy są praliminowane na 45.439 355 a wydatki na 
45 405.801 franków. Nadwyżka dochodów wynosi 
zatem 34.504 franków. Wydatki wojskowa preli- 
minowane są na 11.300.000 fr. | 
Skupczyna przyjeła w pierwszem czytaniu 
wniosek radykałów wzgledem zwinięcia poselstw 
w Paryżu, Rzymia, Loudynie i Atenach i odesłała 
go do komisji. W rozprawie nad ustawą gminną 
wywiązała się długa dyskusja przy paragrafie, sta- 
nowiącym dla wyborców 10 franków podatku. 
Przeważua część mowców oświadczała sie w myśl 


winna być zachowana nietylko) dla przestępstw 
religijnych i nolityczaych, lecz i dla przestępstw 
przeciw związkom rodzinnym. 
Carska rodzina wkrótce prźeniesie sią 
do Moskwy na pare tygodni, potem zaś na długi 
pobyt uda się do Liwadji w Krymie, zkąd zrobi 
wycieczkę na Kaukaz i może do kraju Zaka: 


Z Belgradn donoszą: 
spijskiego. 


i 
1 


a ' nia, 
co do zarządzeń względem ubezpiecz>nia Massawy | między Bułgarami. 


We Lwowie, — Czwartek dnia 19, Kwietnia 1888. / 


Rok X&VIS. 


i 


Przedpłatę i ogłoszenia przyjmuja: 
WE LWOWIE biuro administracji „Gazety Narodow.* 
ulica Kopernika liczba 5,— Ogłoszenis w Paryżu 
przyjmuje wyłącznie dla „Gaz. Nar.“ ajencia p. Adama, 
Rue des Saints-Póres 81, Paris; w Wiedniu Otto Maass, 
(Haasenstein & Vogler) nr. 10. Wadfischgasse, A. Op- 

elik, Stadt, Stubenbastei 2. M. Dukes, 1. Riemergasse 

3. Rudolf Mosse, Seilerstatte nr. 2., Henryk Schalek, 
I, Wolizeile 11, Maurycy Stern, Wollzeile 22; G. L. 
Daube & Comp. w Frankfurcie n. M.; w Warszawie 
Rajchman et Frendler Senatorska 22; w Krakowie 

W. Kukliński. 

_ „OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą 6 ct. od 

miejsca obiętości jednego wiersza drobnym drukiem 
Reklamy w rubryos „„Wadeżłine* 20 et. 
od wiarsza, 


Administracja ul. Kopernika I. 5. Telefon 10. 


programu radykałów przeciw wszelkiemu ograni- 
czaniu prawa wyborczego, ala po nrzemowach mi- 


nistrów pierwotny wniosek 


znaczną większość 
otrzymał. 


Pogłoska o powołania rezerw w Bułga- 
rji pod broń nie ma podstawy. Taksamo też ża- 
dnej nie mają podstawy rozsiewane ciagle przez 
prasę francuską wieści, jakoby między S tam bu- 


(łowem a ks. Ferdynandem zachodziły zne- 


| 


czne różniee zdań. Między całym rządem a księ- 
ciom panuje owszem jak najzupełniejsza harmo- 
i książę cznje się najzapełniej bezpieczny m 


Tureckie władza wojskowe na granicy bał- 


i 
; San Marzano, | garskiej otrzymały nakaz ścisłego czuwania, aby 
rokowania pomiędzy nim a następcą pojednawczym | sję bandy do Bułgarji nie przedzierały. 


Zaniepokojenia. 


Giełdy odczuwają niemiłe drżenie na wiado- 
mość tego wszystkiego, co się dzieja we Francji. 
Pomimo rekonstrukcji gabinótu, pomimo wysileń 
republikańskiego rządu szerzy: się coraz bardziej 
agitacja, wywieszająca, jak się wyraża Boulanger, 


| „program odrodzenia Francji, rewizję konstytucji 


i rozwiązanie obumarłej izby.“ Są to ogólniki, 
poza któremi przeczuwają podejrzliwi zamach sta- 
nu na rzecz monarchii, a raczej napoleońskiego 
cezaryzmu. 

Wybór Boulangera w Lille wywołał w nie- 
dzielę d 15. bm wrzaskliwą demonstracje w Pa- 
ryżu. Przed domem redakcji dzienników Zniransi- 
geant i la Cocarde zgromadziły się o godzinie 5 
tłumy moiemając, Że tam rezultatu wyborów o- 
czekiwać będzie jenerał Boulanger. Redakcje tych 
dzienników przygotowały aparat elektryczny dla 
oświetlenia transparentów. © zmroku tłumy tak 
się wzmogły, że cyrkulacja pojazdów ustać mu- 
siała — a śpiewano, czekając na ogłoszenie razul- 
tatu wyborów : Em revenant de la revue. Gdy na- 
deszła wieść o zwycięstwie Boulangera zahuezały 


ustępstw. okrzyki — wtedy ukazał gie w oknach redakcji 
transoarent przedstawiający Francję, Republikę, 

Wenus z Milo, portret Boulaagera i portret Fer- 

Z Londynu donosza o ponownem areszto- Í rego — ten ostatni vrzyjęto gwizdaniem. Ktoś 


zawołał: a bas Boulanger, ale uciekać musiał do 
kawiarni przed pogonią. Gdy ukazał się w oknach 
afisz Intransigeant : „Wybór Bonlangera olbrzy- 
mią większością zapewniony* — tłumy zaśpiewały 
Marsyliankę i Em revenant. Wtedy zakomendero- 
wano: „do hotelu Louvre, gdzie mieszka Boulan- 
ger.“ Policja zamknęła przejście na ulicę Mont- 
martre i rozpędziła demonstrantów, którzy się 
atoli znowu zgromadzili. Nax'ulicy Rivoli w pobliżn 
hotelu Louvre policja zamknęła pochodowi przy- 
stęp. Wtedy wzniosła się wrzawa i krzyki. Bryga- 
da policjantów pięściami rozpędzała tłumy — 
dwóch zestało ranionych. Część pochodn przedarła 
się na plac kościoła Św. Magdaleny. Jenerał Bou- 
langer znajdował się w restauracji Duranda w to- 
warzystwie deputowanych Laguerre. Laur, Chevil- 
lon oraz Rocheforta, Lałou i hr. Dillon. 

O godz. 10. nadszedł telegram z Lille: 
„Jenerale! pijemy twoje zdrowie, rezultat okazuje 
olbrzymią większość“. Podobne doniesienia nad- 
chodziły i z innych miejsc wyborczych. W sali 
restauracji Duranda coraz większe zgromadzenie— 
przybył także Deroulóle i powitał gorącą prze- 
mową Boulangera. Przed restauracją tłamy ocze- 
kiwały, że Boulanger się ukaże, co jednak nie 
nastąpiło, i zaczęły się rozchodzić dopiero o godz. 
2. w nocy. A f 

Sprawozdawca Figara miał interwiew z Bou- 
langerem. Jenerał szarżuje aż do ostatecznych 
granic. Miał on się tak wyrazić: „Mówię wam 
prawdę. Pragnę utrzymać agitację, dopokąd nie 
przyjdzie do przesilenia, Wszyscy, co głosują za 
uaną, chcą rozwiązania Izby. Czy będzie potrze- 
bnem, abym został deputowanym z departamentu 
Nord, lub objął kierownictwo agitacji, to dopiero 
sie okaże po pierwszem posiedzeniu Izby“. — 
W sorawie pokoju i wojny rzekł: „Nowy cesarz 
niemiecki, jeżeli obecny nmrza, będzie musiał, 


aby zjednać sobie sympatje ludu, czynić wszelkie 
starania o utrzymanie pokoju“. W końcu zapo- 
wiedział Boulauger, że ogłosi książkę wojskową; 
najważniejszem atoli jest, dodał on, aby wódz 
miał za sobą zapał ludu. „Co do mnie, hasłem 
mojem jest: zwycięstwo lnb śmierć. W każdym 
razie nie uczynie tak, jak Napoleon lI.“ 

Organa boulanżerowskie i radykalne podno- 
szą okrzyk tryumfu. JIniransigeant pisze: „Lud 
czekał długo na odwet. Jest to pojedynek między 
Ferrym a Boulangarem. Ferry ugodzony w pełuą 
pierś, Nowa era się zaczyna, era patrjotyzmn i 
sadośćuczynieuia. Żadne zabiegi i agitacje nie 
mogiy sparaliżować zapału wyborców“. Lanterne 
domaga się rozwiązania Izby i zwołania konsty- 
taanty. 

Pisma bonapartystowskie sekundnją organom 
Boulangera co do potrzeby wywrócenia obecnego 
porządku rzeczy. „Parlamentowi — pisze Cassa- 
gnac w Autorité — nie zagraża szabla, lecz po- 
prostu but zdolny do kopnięcia. Wszystko będzie 
lepsze od dzisiejszej raeczypospolite) — i nie 
wiedząc, co ją zastąpi, cieszymy się, że ona za- 
czyna znikać. Później zobaczymy, co trzeba bę- 
dzie zrobić“. 

Figaro organ zdrowego rozsądku, jakim się 
sam mieni, stwierdza, że „opozycja do republiki 
znalazła nową formę. Zarówno monarchiści, jak 
imperjaliści uważają Boulangera za człowieka 
przygotowującego im drogę. Zawsze jedaak to 
smutno, gdy lud robi głupstwo.“ 2a 

Smętnym bardzo tonem przemawiają pisma 
oportnnistów i innych odcieni umiarkowanej re- 
publiki. 

Republique frangaise pisze: „Jesteśmy po- 
bici; me ukrywamy klęski. Zbieramy, co posiali 
nieprzejednani. Za parę miesięcy doczekamy się 
dyktatury.“ Journal des Débats woła: „Wybór 
Boulangera dowodzi niemecy koncentracji repu- 
blikańskiej.* 

Siócle, organ prezydenta, piętnuje Boulan- 
gera, mówi, że coraz bardziej stwierdza on na- 
zwę kawiarnianego St. Arnand, i wzywa też wszy- 
stkich republikanów do zjednoczenia się przeciw 
cholerze cezaryzmu. W następnym artykule, oma- 
wiając manifest Boulangera, domaga się Siècle 
wydania specjalnej ustawy ag burzycieli, na pod- 
stawie której Bonlanger zostałby uwięziony. 

Przed kilku dniami rozpatrywał zaś Siècle 
w drastyczny sposób, zkąd bierze Boulanger fun- 
dusze na tak olbrzymią agitację „Przyjaciele p. 
Boulanger — pisze Siecie — opowiadali nam, iż 
zorganizowany przez p. Thiebaud na dzień 26-ty 
lutego plebiscyt kosztował 45.000 fr. Z tego sa- 
mego Źródła publiczność dowiedziała się, iż wy- 
prawa bplangerowska w departamencie Aisne ko- 
sztęwała co najmauiej 50.000 fr. P. Rochefort o- 
świadczył w tych dniach pewnemu dziennikarzowi 
angielskiemu, iż wydatki na wybory w departa- 
mencie Nord dosięgną 100.000 fr., co razem uczy- 
ni 195.000 fr. Ale to wcale nie koniec. Tymczasem 
boulanżerowskie pisma niezliczoną ilość razy opo- 
wiadały stroskanym tonem Belizarjnsza, iż jenerał 
nie posiada Żadnego majątku. Któż więc ponosi ko- 
szta kampanii na rzecz jego prowadzonej? Kto po- 
życza pieniędzy, zbnutowanemu przeciw rządowi 
Rzeczypospolitej, żołni erzowi? Jacyż mogą być 
owi tajemniczy spekulanci, którzy na „gwiazde“ 
cezara piekarczyka wystawiają weksel na 200.000 
fr.? Czyż jest chociaż jeden jełyny wyborca, któ- 
ryby był tak naiwnym, aby uwierzyć, iż machina 
plebiscytu komitetu Thićbaud smarowana jest pie- 
niędzmi republikańskiemi?... * 

Milioner amerykański Makcay, którego 0 do- 
starczanie pieniadzy Bonlangerowi pomawiano, za- 
przecza temo. Teraz wymieniają znowai Gordona, 
właściciela nowojorskiego Zeralda, jako tego, któ- 
romu Boulanger zawdzięcza pieniądza — w grun- 
cie rzeczy jednak wszyscy podejrzywają poza tem 
awanture bonapartystów. 

Z Brnkseli donoszą, że ks. Wiktor Napoleon 
powołał tam kilka wybitniejszych osobistości swe- 
go stronnictwa w celu ułożenia manifestu „do na- 
rodu francuskiego“, mającego pojawić się już za 
dni kilka. Manifest ów uzna ruch boulanżystow= 
ski jako vowrót ludu francuskiego do tradycyj na- 


poleońskich, potępi parlamentaryzm dla jego bez- 
płodności i domagać się będzie wytworzenia silnej 
władzy centralnej na podstawie plebiscytu. Prze- 
dewszystkiem ma się manifest domagać wyboru 
naczelnika państwa drogą plebiseytu, a zwróci się 
w końeu i do armii. Otoczenie ks. Wiktora nie 
uważa tego za niemożliwe, że jeśli zamięszanie w 
Francji dalej wzrastać będzie, pojawi się książę 
niespodziewanie w Paryżu, tak, jak to już miało 
stać się w czasie ostatnich wyborów prezydenta, i 
wykona zamach stanu. 

Miare rozdrażnienia na różnych pnnktach 
Francji daje nam wiadomość, że zebranie oportu- 
nistów w Bordeacx musiało eie rozejść, albowiem 
przerywano bezustannie obrady hałaśliwami okrzy- 
kami: „niech żyje Roulauger!* 

- Zarząd ligi patrjotycznej wybrał ponownie 
D>rouleda honorowym prezydentem. Skutkiem tego 
trzech przyjaciół politycznych Ferry'ego, zasiada- 
jących w tym komitecie, podało się do dymisji. 

* * 
3 

„ Z Berlina zamieszcza Fremden- Blatt nastę- 
pujący telegram: „Uwagę publiczną absorbuje 
przedewszystkiem choroba cesarza Frydryka, lecz 
w tutejszych kełach polityczmych nie robią z tego 
tajemnicy, że położenie europejskie zasepiło się 
wskutek wyboru Boulangera i bezustannych usi- 
łowań Rosji, ażeby we Francji zaciągnąć pożyczkę. 
Zabiegi Rosji nie powiodą się zapewne, gdyż liczą 
przytem na udział niemieckich kapitałów, a tu 
tymezasem ze strony przyjażnych Rosji organów 
podjęto znów gwałtowną kampanię przeciw walo- 
rom rosyjskim“. 

O zdrowiu cesarza nadchodą dziś nieco le- 
psze wiadomości. Zapalenie oskrzeli zmniejsza się 


i nie nastąpiło dotąd zapalenie płuc, czego się 
zrazu obawiano. Pierwsze wiadomości o stanie 
bezaadziejnym przesadzono umyślnie w sferach 


giełdowych dla celów spekulacyjnych. Dziś giełda 
uspokoiła się jnż nieco. 

Do konsultacji lekarskiej zostali onegdaj we- 
zwani oprócz Mackenziego i Howella profesor Se- 
nator i doktorowie Bergmann, Krause i Wegener. 
Telegrafowano także po dr. Leydena do Wiesba- 
den, Uznali oni stan za ciężki, lecz nie widzą nie- 
bezvieczeństwa nagłej katastrofy. Skonstatowali 
ograniczone zapalenie oskrzeli, lecz płuca znależli 
całkiem wolne. Wczoraj ponowiono konsilium. 

Cesarz miał się już wczoraj o tyle lepiej, że 
słnchał prawie przez całą godzinę raportu jen. 
Albedylla, w południe zaś ukazał się u okna pon- 
bliczności, która przrjęła go bnrzliwą owacją. Na- 
stępca troan i ks. Henryk, którzy nocowali w 
Charlottenburgu, powrócili do Berlina. 


Dziś wprowadzoną ma być znowu Świeża 
rurka do tchawicy. Lekarze przywołani wczoraj, 
już poodjeżdżali, a zostali tylko ci, którzy są zwy- 
kle w otoczeniu cesarza, 

> x » 

Do zaniepokojenia sfer polityczaych przy - 
czyniają się Świeże wieści o ruchach wojskowych 
w Rosji. Z Jass donoszą do Polit. Corr. że po- 
dróżni, przybywający z południowej Rosji, szerzą 
wia łomość, iż 19 dywiza piechoty resyjskiej ma 
być posuniętą nad granice austrjacką. Z Warsza- 
wy zaś piszą teamu samemn organowi półurzedo- 
wemu, że rząd rosyjski zwraca teraz szczególną 
uwagę na naprawę sieci dróg w zachodaich gu- 
berniach państwa. Wszystkie gminy wezwane zo- 
stały, aby dopełniły ciążących na nich obowią- 
zków co do naprawy dróg, w głównych zaś kie- 
rankach strategicznych ma być sieć dróg uzupeł- 
niong sześciu nowami żwirówkami. Rada stanu 
wyznaczyła na ten cel fundusz 1,085.000 rs. 

Rosyjskie ministerstwo wojny myśli także 
o możliwem wzmocnieniu szeregów na wypadek 
wojny. Petersburskie visma donoszą, Że p. Wan- 
nowski przedstawił senatowi specjalae przepisy 
powoływania do rzeczywistej służby zaoasowych 
żołnierzy, słnżących w charakterze najemników na 
kolejach żelaznych. 


1 iyi dawnych rodzin hetrańskich. 


(Z teki autografów) 
prz: z 


Rudolfa Ottmanna. 


downictwa w zamku Nieświezkim. Bawiono się 
i tu szczerze i ochoczo na przedstawieniach sztuk 
księżnej hetmanowej Franciszki Urszuli, matki 
ks. Karola Radziwiłła, jakkolwiek autorka również 
jak i Wacław Rzewuski. układająca swe sztuki 
wierszem 1 prozą, nie miała ani pojęć o sztuce 
i pisała to jedynie, co jej kazało natchnienie. 
Oprócz panien z fraucymeru dostojnej autorki, 
występowały i dzieci ksiażnej i dzieci Wacława 


(Ciąg dalszy). 
Najorzyjemniejszem jednak zajęciem czyn- 


nowacje, jakie betman wprowadzał bądź w wojsku | postawy ciała, wesoły, przyjacielski, a przytem 


zdrowej rady, był wódz dobry, żołnierz śmiały a 
do tago paa z rzadkiem Sercem, z wielkim do- 
wcipem i skromnością. Służbę publiczną rozpoczął 
w r. 17055 mianowany w tym roku rotmistrzem 
chorągwi pancernej, a w trzy lata później w r. 
1758 starostą grodowym chełmskim. Znaczenie i 
zasłagi ojca Wacława w kraju wpływały nader 
korzystnie i na karjerę syna Stanisława, który 
w 23. roku, jako starosta, pełnił już służbę i 
wszedł był w otoczenie króla Augusta III, który 
pomny na zasługi hetmana nie odmówił łask 


nego nader hetmana były: muzyka i literatura. 
Jego tragedje: Żółkiewski i Władysław pod War- 
ną, również komedje: Dziwak i Natręt, w których 
panował już smak francuski, ratowały się jedynie 
czystością języka i jakiem takiem pojęciem rzeczy. 
Autor wiedział przynajmniej co tworzył i tworzył 
jak umiał, mowa jego nie bujała i nia uganiała 
się za modnym podówczas pauegiryzmem, była 
jednak wdzieczną dla ówczesnych słuchaczów i tre- 
Ścią niezwykłe budziła żajęcie. Wszystkie te pi- 
sma hetmana z pomuniejszemi poezjami wyszły 
w jednym zbiorze pod tytnłem: Zabawki wier- 
szem polskim w Warszawie r. 1760, autor jednak 
nie przyznał się do nich i wydał je pod imieniem 
syna Józefa, Te jego dramata i tragedje pisane 
dla własnego użytku i zabawy rodziny, grywane 
były w zamkn Podhoreckim przez trupę drama- 
tyczią bądź amatorów domowuików, bądź przez 
przybyłychz Nieświeża gości z rodziny księcia e 
chała Rybeńko Radziwiłła. Dwa magnackie domy, 
skojarzone ogniwami rodu, majątku i gustu, łączyły 
jednakie prace i obowiązki w usługach Rzeczy- 
pospolitej i koneksje małżeńskie. Córka hetmana 
Wacława Rzewuskiego Karolina-Teresa zaślubiona 
księciu Karolowi Radziwiłłowi Panie Kocbanku, 
a siostra tegoż Katarzyma księżniczka z Radziwił- 
łów była żoną Stanisława-Ferdynanda, najstar- 
szego z synów Wacława Rzewnskiego. 

Familia książąt Radziwiłłów za wolą Mi- 
chała księcia Rybeńka szła zazwyczaj za przykła- 
oem właściciela zamku Podhoreckiego i wszystkie 


Rzewuskiego, między któremi rej wodził młody 
książę Karol „Panie Kochanku* i obydwaj Rze- 
wuscy młodzi: Stanisław i Seweryn. 

Zjeżdżały do Niaświeża z Podhorzec Rze- 
wuskich familia, z Wielkopolski pozaańska ka- 
sztelanowa Weronika Mycielska ze swami licznemi 
córkami i synami, aby brać udział w przedsta- 


swych i wzglsdów i synowi jego. Sam minister 
B'iihl nie zaniedbywał również Żadnej soosobno- 
ści uzyskania sobie dobrej woli Wacława Rzewn- 
skiego, podczas gdy z tegoż kolegą Brunickim 
w największej znajdował się niezgodzie i zajmo- 
wał się synem Stanisławem i jego przyszłością, 
j celem pozyskania dla siabia protekcji i względów 
wieniach tsatralnych i tak w Podhorcach jak i j ojca jego. Tych Briiala co do starań ntrzymania 
w Nieświeżu bawiono się wesoło w rodzinnem | przyjaźaych stosunków z Wacławem Rzewuskim 
kole i w licznem zaproszonych gości gronie, a | dowodzi i intercyza kondycjonalna z d. 2 kwietnia 
sława uczt i fet hetmaua Wacława Rzewuskiego | 1753 r. między 14-letnią Ludwiką, córką Wacła- 
i księcia Michała Radziwiłła i rozgłos teatrów | wa Rzewuskiego i młodym synem ministra, cała 
w najodleglejsze krańce rozbawienego narodu się- | ręką Jerzego Maiszka marszałka nadwornego sni- 
gały. Te dwa hetmańskie domy, dwóch wielkich | sana i podpisem księdza Sołtyka naonczas bisku- 
rodzin, wiodły prym wśród ówczesnego społeczeń - | pa kijowskiego potwierdzona, jakkolwiek żadnego 
stwa i nadawały ton towarzyskiemu życiu. nie wzięła skutku, gdyż Ludwika późaiej za Jana 

W zamku podboreckim zaszły podówczas | Mikołaja Chodkiewicza, s'arostę zmadzkiego za 
w rodzinnych mąż wyszła, młody zaś Brůhl ożenił się z Po- 


stosunkach Wacława zmiany najró- 


żnorodniejszej miary i jakości. W r. 1754 umarł | tocka. 
brat jego, Seweryn wojewoda wołyński, dziedzic „Tu u nas w Podhorcach — pisze Stani- 
Oleska, wierny towarzysz i Świadek rachliwego | sław KBzewnski — bardzo smutno, matki mojej 


nader życia hetmana i wielki domu jego przyja- 
ciel. Po bezdzietnym bracie spadł na Wacława 
klucz oleski, stanowiący z podhoreckim bardzo ob- 
szerną majętność, która się vóźniej na wielką li- 
czbę drobnych posiadłości roznadła. Wrócili syno- 
wie z zagranicy Stanisław - Ferdynand i Józef 
z opiekunem swym Cariaccelim do kraju, stawia- 
jac się do rozkazów i woli ojea, aby wspólnie 
z nim odprawić służbę publiczną. Najstarszy Sta- 
nisław - Ferdynand — jak pisze Plater — pięknej 


już od dwóch niedziel w Podhorcach niemasz, po- 
jechała do Horynki, do wojewodów Mócisławskich, 
| ale jutro ma już powrócić. Zaczęły się plotki i 
bajki, ale jeszcze nie wiem kto je norobił, to tyl- 
ko wiem, że moja siostra młodsza idąc za wolą 
ojca chciała iść za Brihla. Matka zaś moja za- 
brania, ztąd tedy państwo poróżnili się, ktoś je- 
szcze ognia większego dodaje. Matka moja łaje 
ustawicznie siostrę moją i pisała do Briihlowej, 


przybocznem, bądź w domowem życiu prywatnem, 
zualazły wyraz uznania i odbiły się echam naśla- 
że żadną miarą nie wyda córki. Włoch śpiewak 


przed panią powiada, że moja siostra zła i że 
chce koniecznie za Briihla pójść. Dziewczyna 
wpadła w tarapate, ustawicznie płacze, a brat mój 
Józef pokłucił się za siostrę z Włochem i zmówi- 
wszy dworzan chciał go obić; ja na to nadjecha- 
łem i teraz wszyscy na siebie krzywo patrzą“ 1), 

Wsród pomyślnych warunków protekcji króla 
i jego ministra, pod opieką ojca Wacława, jednał 
sobie młody Stanisław, starosta chełmski coraz 
większy zastęp stronników dla swej osoby i dla 
swego na przyszłość zawodu. Lubiany od wszyst- 
kich dla swej towarzyskości i salonowego w Świe- 
eie obycia, dowcipny, wielomowny. a przytem ule- 
gły i posłuszny woli ojsa, z którego powodzenie 
i siły swe czerpał, wszedł w Świat i w niem żyć 
pragnął, Przyjaźne familijne stosunki, jakie łączy - 
ły dwa domy: hetmana Izewuskiago w Podhor- 
cach i książąt Radziwiłłów w Nieświeżu i owe to- 
warzyskie zebrania chwilowe ednkacją syaów wy- 
słanych za granicę przerwane, teraz nowem ode- 
zwały się Życiem. Młodzi Rzewuscy ua meżów 
wyrośli, starostowie i dziedzice licznych majątków 
znaleźli się po latach w towarzystwie rówieśniczek 
swych księżniczek Radziwiłłówien, towarzyszek lat 
dziecianych, a odnawiając znajomość z niemi od- 
nowili i wspomnienia, które dziś miały charakter 
poważniejszej znajomości. Uczncia dziecęcej przy- 
jaźni ustąpiły miejsca uczuciom wzajemnej ado- 
racji i stworzyły ideały, których nrzeczywistnie- 
nie od woli rodziców zależało. W czasach pocho- 
pnych do wesołości i rozpnsty, jakiemi były rządy 
Sasów, każdy młodzian zwłaszcza w tak szeżęśli- 
wych warunkach, jak młodzi Rzewuscy, szukający 
karjery w świecie, narażony był ma tysiączne po- 
kusy i zdrożności, którym ulegając ułamił i gnia- 
zdo własne i sprawie Rzeczypospolitej krzywdę 
wyrządzał. Stary hetman Rzewuski republikanin 
najczystszej krwi idący za tradycją ojców i staro- 
szlacheckich zwyczajów wiedział dobrze, że wczesne 
ożenienie synów po myśli swej odwrócić może 

1) List (autograf) Stanisława Rzewuskiego. 
Rękop. Bibl. Jagiellońskiej. 


despekt, jakiby nań i na ród jego spaść mógł 
gdyby synowie własnowolnie z ponętnej czary u- 
ciech ówczesnego Świata zakosztować cbcieli. Kie- 
dy więc synowie Stanisław i młodszy Józef do 
łat przyszli, pierwszem staraniem ojcowskiej opie- 
ki było wysznkanie im towarzyszek Życia, a za- 
danie wyjątkowo tym razem o tyle było ułatwio- 
nem. iż obydwaj synowie, zwierzając się ojcu z 
nczuć swych, na obydwie księżniczki Radziwiłłówne: 
Tofilę 1 Katarzynę respektowali. Hatman Rzewuski 
szle więc Wereszczyńskiego, kasztelana lubelskiego, 
który był pułkownikiem husarskim w wojsku jego 
do Nieświeza w dziewosłaby. dla dotarcia kontra- 
któw przedślubnych obndwóch księżniczek Radzi - 
włłówien, to jest dla starszego Stanisława-Ferdy- 
nanda, starosty chełmskiego starszej Teofili, a za 
młodszego Józefa, staroste drohobyskiego, młodszej 
ksieżniczki Katarzyny. Als gdy starsza księżniczka 
Teofila — pisze Matoszewicz w swych pamietni- 
kach — wielkie dziwactwa czynić poczęła, że już 
zaręczoną bedąc, żadną miarą nie chciała iŚĆ za 
starostę chełmskiego, tedy Wereszczyński widząc 
daleko spokojuiejszą księżniczkę Katarzynę, © nią 
dla Stanistawa kończył przedślabne transakcje, 
które szczęśliwie dokończył. *) Akt ślubny i wese- 
le Stanisława-Ferdynanda Rzewnskiego starosty 
chełmskiego z Katarzyną-Karoliną córką Michała 
ksiecia Radziwiłła wojewody wileńskiego odbył się 
w Nieświeżu d. 13. czerwca 1758 r.?)  Wspania- 
łość obchodu weselnego, który król Angnst III. 
pochiebnym listem do szczęśliwego ojca nezcił, 
odpowiadała zamożności i wielkości hetmańskie- 
go rodu. 


1) Matnszewicz. Pamiętniki. T. IM. 

2) Oatbarina, Carolina, Joanna Christine, Mar- 
tha princeps Radivlia nata 19 ianuarii hora 8 anno 
1740 Nesvisii, nupta ibidem 13 junii 1758 Stani- 
slav in Olesk Targovice Podhorce etc. comiti Rze- 
wuski chełmensis praefecto. Obacz: Icones familiae 
ducalis Radiviliana. Nesvisii 1875 fol, gdzie jest 
jej pertret. 
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Watykan a Rosja. 


Czas donosi: Ze Źródła bardzo poważnego 
odbieramy z Rzymu następujacy komnnikat: 

„Nie wchodząc bynajmniej w genezę owych 
alarmujących pogłosek, jakie powstały z powodu 
zawiązanych niedawno układów miedzy Stolicą 
Apostolską a cesarskim rządem rosyjskim; nie 
tając, iż istotuie owe pogłoski miały w znaczuej 
części źródło swe w mylnem identyfikowania tego, 
co o przygotowawczej fazie rokowań. fałszywie 
czy prawdziwie z wpływowych (influentes) sfer 
w Wiednia do wiadomości szerszego ogółu prze- 
nikało (transpirait) — z skłonnościaroi i usposo- 
bieniami decydujących kół Watykanu; — należy 
przedewszystkiem stwierdzić, iż obecnie sprawa 
pomienionych ukladów spoczęła wyłącznie 
w rękach Ojca św. i że wszystko, co po za 
Rzymem w kwestji tej mówiono, projektowano 
lnb podsuwano, miało raczej próbny, dziennikar- 
ski, niż stanowczy, autoryzowany charakter. Poj- 
mując też z całą wyrozumiałością drażliwość, 
z jaką społeczeństwo polskie owe wieści przyjmo- 
wało, tłumacząc ją Żarliweścią starodawnego do 
wiary katolickiej przywiązania, nalezy jedaak spo- 
łeczeństwu temu winszować, iż nie dając się za- 
chwiać nietylko w swej miłości. ale w zaufaniu 
w mądrość oraz roztropaość Bożą Namiestnika 
Chrystusowego, całą swą nadzieję w Nim położyło, 
pewne, iż On praw Kościoła uszczuplić nie da i 
przed nowemi, gdyby się na takowe zanosiło, za- 
machami zakryć go potrafi r 

„Sprawy Kościoła katolickiego w Rosji, bar- 
dziej jeszcze może niż innych krajów, pochłaniają 
całą przezorną baczność Ojca św. jnż chociażby 
dlatego, iż z natury swej niezmiernie skompliko- 


wane, nastreczają trudności, niedające się ująć | 


w zwyczajny tryb dyplomatyczny. Więcej też. niż 
wszelkie inne, leża ona na sercu Leonowi XIII., 
a przystępuje On do nich, świadom doskonale ró- 
wuie dobrze dzisiejszego stanu rzeczy, 
jaki niebezpieczetstw przyszłości. 

„Wielka mądrość Ojca św., doświadczenie 
zdobyte w nkładach poprzednich tradycja dyplo- 
matyczna Stolicy Apostolskiej, a przedawszystkiem 
boskość nrzęda Namiestnika Chrystnsowex0, nie 
pozwalają też sercom katolickim wątpić ani na 
chwile, iż Ten, którego Pan na czele swej owczarni 
postawił, niebezpieczeństwa, jakie z nowej strony 
mogłyby jej grozić, zawsze przejrzy l Za- 


pobiedz im w właściwym czawie i właściwemi środ- | 


kami nie omieszka. 4 

„Niech więc społeczność połska, w uczuciach 
wierności i zaufania do Stolicy Apostolskiej za- 
wsze przodująca, oczekuje z zupełną wiarą i 8n0- 
kojem dalszego ciagu Świeżo rozpoczetych ukła- 
dów, pewna. że albo owe alarmujące po- 
głoski wkrótce zupełnie ustaną, lnb, 
gdyby w dalszym ciągu trwały. tocząca się 
w Rzymie akcja dyplomatyczna myl- 
nośćiprzedwczesność najdobitniej 
niebawem okaże“. 

Rzymski korespondent Czasu, ząpowiadając 
ten komuuikat, pisze między innemi: 

„Wobee stanowczości tego komunikatu zby- 
tecznym byłby wszelki komentarz. Wkrótce po 
właściwem zagajeniu rokowań niepodobna żądać 
bardziej szczegółowych odpowiedzi. Nie dotyka on 
też merytorycznej strony sprawy i układów, ale 


spokój, z jakim przemawia i nodkrećlenie faktu, 


iż rokowania toczą się li tylko w Rzymie, Że ujał 
je w swe doświadczone i wytrawne rece sam Le- 
oa XIII, rozwiewają najzupełniej wszelkie obawy, 
których źródło wskazuje, bardzo dyskretnie, nie- 
mniej jeduak dosyć wyraźnie, komunikat. Z tego 
też względu jest on ważnym, a zwłaszcza ustom, 
w którym mowa, iż Ojciec św. „równie świadom 
dzisiejszego stanu rzeczy. jak i niebezpieczeństw 
przyszłości”. Nie trzeba być bardzo wczytanym 
w styl dyplomatyczno-półurzędowy, aby odgadnąć, 
iż frazes ten odnosi się przedawszystkiem do kwe- 
stji językowej. Wobec tego alarmy wiedeńskie 
wydają się po prostu albo robotą na własuą rekę 
lub akcją przygotowawczą, obliczoną na zbadanie 
terenu 

Co do faktów, to o jednem mogę was za- 
pownić. Rokowaniami kieruje osobiście Ojciec św. 
a na teraz odnoszą sie one tylko do trzech pnnk- 
tóa: 1) stałe stosnnki dyplomatyczne z Rosją 
(poseł przy Watykanie), 2) obsadzenie biskunstw 
(Wiluo, Płock, Lnbliu) i sufraganije, 4) kwestja 
seminarjów. Pnnkt pierwszy jest o tyle najważ- 
niejszym, iż tymcezasowość teraźniejsza czyni z p. 
Izwolskiego nie pełnomocnika do prowadzenia ro- 
kowań, jeno ajenta dworsko - dyplomatycznego, 
przybyłego z listem cesarza Aleksandra do Ojca 
św. i zapewne oczekującego na odpowiedź pa- 
ieža. 
i Raz więc jeszcza: o ile echa wiedeńskiej 
fazy układów mogły istotnia najcięższe budzić 
obawy, o tyle w Rzymie obawy te rozwiewają się 
odrazu wobec faktu, iż bezpośrednio Ojciec św. 
uad tą kwestją czuwa i że nietylko w zasadnicze 
i pierwszorzędne, ale nawet w najbardziej drobia- 
zgowa szczegóły wnika i nie epiera sie bynaj- 
mniej na jednostronnych informacjacb, Przeciwnie 
optymizm wiedeński nie ma tn nietylko u Ojca 
św., nle i w sekrełarjacie stanu zwolenników, a 
wogóle zwracam uwagę wa-zą i całej pabliczności 
polskiej, że wszystko co detąd w tej sprawie do 
naszej wiadomeści dochodziło, nie pochodziło ze 
źródeł rzymskich, ale z wiedeńskich*. 


Z Rady państwa. 


Na wczorajszem posiedzeniu Izby posłów 
iuterpelował Türck komisję dla nietylkalności 
poselskiej, kiedy będzie gotowem sprawozdanie o 
wydaniu sądowi Romaszkana, przy wydanin Schoa- 
nerera postą iono bowiem z pospiechem, którego 
obecnie nia widzi. 

Nastąpił dalszy ciąg ogólnej rozprawy bu- 
dżetowej. 

Młodoczech Gregr w trzygodzinnej świe- 
tnej mowie krytykował rządy Taaffego. Mowca o- 
świadcza, że jego stronnicy odmówią temu mini- 
storstwu budżetu, gdyż wywołnje ono pośród la- 
dności zaniepokojenie, zbrwając narodowości obie- 
cankami, których nie dotrzymoje. Gregr wywodzi 


„dalej, że ministerstwo Taaffego nie wypełniło swe- 


go programu z r. 1379. Nie jest to rząd autono- 
mistyczny, ale centralizuje przy pomory wrzeko- 
mych antonom stów. Pod rządami Taaffego sejmy 
zaszły do roli ankiety rządowej, a uchwały ich po 
najwiekszej części idą do kosza. Ministerstwo 
Taaffego germanizuje także; przy kolejach pań- 
stwowych i w armii jezyk niemiecki ma pierw- 


szeństwo. Dotychczas Taaffe nia przedłożył usta- ` 


wy o narodowościach dla uspokojenia narodowości. 
Jeżeli to ministerstwo ustąni, mikt po niem nie 
zapłacze. Swobody obywatelskie są teraz lekcewa- 
żone, prasa w niesłychany sposób zaknebłowana, 
liczba konfiskat bajeczna, trzykroć większa, niż 
pod rządami poprzednimi i wszytko to za wska- 
zówkami ministra sprawiedliwości. Dla charakte- 


Koszyki. Wózki dziecinne. Meble luksusowe. 
Angielskie płaszcze gamowe od 6 zł. 

Kalosze męzkie i damskie. 
Parasole deszczowe od 1 zł. 20 ct. 


GAZETA NARODOWA z Czwartku dnia 19. Kwietnia 1888. 


podróży od 4 zł. 50 ct. 
Pledy i szale damskie. 


rystyki obecnej polityki finansowej wspomina mo- | p. Szukiewicz medyk z I reku; w imieniu farma- 


wca o sprawie kolei Półuocnej. i kończy oświad- 
czeniem, Że z ministerstwem Taaffego z r. 1879 
mógł był się zgodzić, ale dla dzisiejszego gabine- 
tu T»affego na budżet przyzwolić nie może. 

Ks. Weber (Czech z Morawy) ubolewa nad 
rozwianiem się wielu madziei, które naród czeski 
w gabinecie br. Taaffogo pokładał. Szczagólnia 
gdy p. Gautsch wstąpił do gabinetu, położenie 
zmieniło się na niekorzyść Czechów. Mowca zwra- 
ca się ostro przeciw ministrowi oświaty kończąc 
słowami: caeterum censeo, Grautschiadam esse 
delendam. 

Menger twierdzi, że w budżecie za szczu- 
pło obliczono niedobór administracyjny, jakkol- 
wiek przyznaje, że wyróżnianie go w ogólnym nie- 
doborze jest słusznem. Mowca gani zbyt późne 
przedkładanie budżetu, przez co Rada państwa 
traci niejako prawo uchwalania podatków. W dłuż- 
szym ustępie porusza on ustawę wódczaną, która 
przewyższa siłę podatkową Galicji, ubolewa nad 
presją rządową w tej kwestji,, bo gdy już przy 
podatkach zapanuje taka praktyka, w takim razie 
lepszym jast nagi absolutyzm, niż blichtr konsty- 
tucjonalizmu. Dalej utrzymuje, że docbód z po- 
datka od wódki nie dopisze oczekiwaniom ; w ka- 
żdym razie nowych tych dochodów należałoby u- 
żyć na pokrycie 1l-milionowego niedoboru admi- 
stracyjnego. Niedorzecznością byłoby, przyjąć tę 
ustawe. 

Ks. Pscheiden oświadcza się za budże- 
tem i przemawia za szkołą wyznaniową. 

Magg otrzega rząd przed złudzeniami w 
kwestji finansowej, które podobne sa do owych 
wsi malowanych, jakiemi Potemkin witał earową 

' Katarzynę na Ukrainie, i oświsdcza , że lewica 
w kwestjach polityki wewnetrznej jest stanowczą 
przeciwniczką rządu. Z polityki zewnętrznej jest 
zadowolony. 

Następne posiedzenie jutro. 


Kronika miejscowa | zamiejścowa. 


Lwów dnia 18. kwietnia. 


* Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się 
we czwartek 19. bm. o g. 6. wieczorem w sali ra- 
tuszowej z następującym porządkiem dziennym: 1. 
Losowanie posagów z fundacji miejskiej imienia ar- 
cyksiężniczki Gizeli. 2 Dyrekcja teatru lwowskiego 
o wyasygnowanie subwencji dla opery polskiej. 3. 
Wniosek w sprawie wysłania delegatów miejskich do 
kilku miast celem przekonania się w jaki sposób 
| tamże ruch parowych tramwajów jest uregulowany. 4. 

Organizacja komisji zaprzęgowej. 5. Wnioski odnoszą- 
ce się do budowy szkoły wydziałowej żeńskiej na 
gruncie realności l. 4341/,. 6. Zgromadzenie 00. Zmar- 
twychwstańców o bezpłatne odstąpienie 24 metrów 
kwadratowych ziemi na ementarzu łyczakowskim 
pod grobowiec dla ś. p. Kalinki. 7. Zatwierdze- 
nie rachunków odnoszących się do prowadzenia 
kuchni we własnym zarządzie w zakładzie kalek św. 
| Łazarza. 8. Rekorsy w sprawach budowniczych. 
Poczem nastąpi posiedzenie tajne. 

* (O'sarzowa Elżbieta przybyła wczoraj na 
' dłuższy pobyt do Baden-Baden. - 

* Następca tronu w Budapeszcie. Następc 
tronu arcyks. Rudolf stanął w Peszcie w hotelu „Kó- 
nigin von England“. Przedwczoraj przyjmował arcy- 
książę Maurycego Jokaja na półgodzinnem posłucha- 
niu, poczem dał się fotografować u Kollera, a foto- 
grafia ta przeznaczoną jest dla prof Benczura, który 
maluje portret areykięcia dla kasyna narodowego. Dla 
ukończenia portretu uda się Benczur do Laxenburga. 
Arcyksiążę zwiedził wystawę sztuki i odbył następnie 
przejażdżkę w towarzystwie hr. Stefana Karolyi. Po 
południu przyjmował areyksiążę hr. Juliusza Andras- 
sego na audjencji, która trwała trzy kwadranse. Wie- 
| ezorem obiadował w kasynie narodowem i odjechał 
KĘ do Ostrzyhomia, gdzie zamieszkał w pałacu 


kardynała Simora. 


+ Mianowania. Rada szkolna krajowa zamiano- 


wała tymczasową nauczycielkę, Joannę  Sokoło- 
wską, rzeczywistą nauczycielką szkoły etatowej w 
Siadliskach. 

* P. Teodor Rogoziński, brat znanego podró- 
Żnika i naczelnika kolonii w Fernando Po, przybył 
z Afryki do Krakowa. 

* Z uniwersytetu. P. Karol Józef Łepkowski, 
rodem z Krakowa, otrzymał na uniwersytecie Jagiel- 
lońskim stopień doktora praw. 


* Zmarli. Paweł Olbiński, żołnierz gwardji 
strzelców z roku 1823 i I. pułku artylerji pieszej 
wojsk polskich z roku 1880, zmarł wczoraj w Kra- 
kowie. 

Emilia z Waligórskich Pancerowa, wdowa po 
znanym inżynierze warszawskim, który budował i. zw. 
(Zjazd i pierwszy most żelazny przez Wisłę pod War- 
| szawą, zmarła tamże. 

Dr. A. Stecker, słynny podróżnik afrykański, 
zmarł w Jungbunzlau na paraliż płuc. 

* Pogrzeb ś. p. Emila Czyrniańskiego od- 
był się przedwczoraj po południu przy nader licznym 
udziale publiczności i odznaczał się niezwykle powa- 
Żnym nastrojem. 

Przed wyjściem przemawiał prezes Akademii 
Umiejętności Dr. Majer, w ciepłych słowach żegnając 
w imieniu reprezentantów nauki zmarłego. który jako 
uczony tak znaczne na polu wiedzy położył zasłu:i. 
Poczem kondukt pogrzebowy prowadzony przez ks. 
Borsuka ruszył w drogę. W licznym orszaku księży 
znajdował się między innymi ks. biskup Krasiński, 
któremu starość i brak sił nie dozwoliły towarzyszyć 
aż na sam cmentarz, 

Na czele żałobnego orszaku deputaci różnych 
stowarzyszeń akadem ckich mieśli 7 wspaniałych 
wieńców. Bezpośrednio za duchowieństwem postępował 
tłumny orszak młodzieży akademickiej, poprzedzony 
chórem akademickim, który przez całą drogę śpiewał 
ruskie pieśni żałobne. Kirem pokryte berła senackie 
oraz berła czterech wydziałów Uniwersytetu, które 
nieśli bedele przy karawanie. 

Za trumną postępowała rodzina zmarłego oraz 
liczne grono profesorów Uniwersytetu z rektorem ks. 
' Spisem na czele, prezes Akademii dr. Majer oraz 
wiele innych wybitnych osobistości. 

Przy wyjściu odśpiewano „Psalm Mendelsohna“ 
| a u grobu, Ławrowskiego „Wicznaja pamiat". Spiewem 
„dyrygował pan Lewicki, urzędnik pocztowy, dyrektor 
|chórv ruskiego. Szereg mowców na cmentarzn rozpo- 
|ez prof. Straszewski, który zaznaczywszy ciężką 
stratę, jaką ponosi „Alma Mater Jagiel onica“ skre- 
ślił w wymownych słowach Żywot nieboszczyka, na- 
cechowany miłością wiedzy i samiennem wypełnianiem 
obowiązków. Jako piękny rys charakteru podniósł mo- 
wca tę okoliczność, iż zmarły z urodzenia Rusin 
| szezerze był przywiązany do Polski; gente Rnthenus, 
natione Polonus, oto określenie zdaniem mowey, sta- 
nowiące o narodowości nieboszczyka. Z szczególnym 
naciskiem zwrócił uwagę m*wca na tę epokę żywota 
ś. p. Czyrniańskiego gdy tenże nielękając się prześla- 
dowania od sfer wyższych występował jako szermierz 
nienstraszony w obronie wykładów w języku polskim 
na polskich Uniwersytetach. W imieniu młodzieży, 
której zmarły był szczerym przyjacielem, przemawiał 
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znalazło się bez dachu, pożywienia i środków do 
odbudowania, nadesłano dotąd następujące dobroczyn- 
ne datki : 

1) Najjaśniejszy Pan z własnych funduszów 
2000 zł. 2) Wysokie c. k namiestnictwo 250 zł. 
3) Wysoki Wydział krajowy 200 zł. 4) Prześwietny 


ceutów p. Unsinn. Zwłoki spoczęły w tymezasowym 
grobie przedsiębiorcy pogrzebowego p. Szafrańskiego. 
Wieńców złożono około 20. Część ich okrywała wspa- 
niałą trumnę; inne pochodzące od stowarzyszeń aka- 
demiekich niosły deputacje. 


* Filia „Sokoła“ lwowskiego, towarzystwa po- 
święconego pielęgnowaniu gimnastyki, zawiązuje się 
w Brzeżanach. 

* Towarzyskie zebranie członków oddziału 
lwowskiego towarzystwa pedagogicznego odbędzie się 
w sobotę d. 21. kwietnia 1888 o godzinie 6. wie- 
czoram w sali kasyna miejskiego, na które niniej- 
szem zarząd wszystkich członków uprzejmie zaprasza. 
Program wieczorku był ogłoszony 21. marca b. r. 
Wstęp dla członków wolny. 

* Komitet, zawiązany z inicjatywy Czytelni aka- 
demiekiej, celem urządzenia wieczorku ku uczczeniu 
pamięci Józefa Ignacego Kraszewskiego, po zamknię- 
ciu rachunków, podaje, co następuje, do wiadomości 
publicznej. Dochód wynosił 73 zł. 95 ct., rozchód 
KT zł. 66 ct.; pozostaje czystego dochodu 26 zł. 
29 ot., którą to kwotę przyłączono do funduszu, prze- 
znaczonego na zakupno akcji Banku ratunkowego, a 
powstałego z dochodu wieczorku Miekiewiczowskiego. 
W imieniu komitetu: Ernest Breiter, prezes, Bolesław 
Baranowski, sekretarz. 

* Z resursy urzędniczej. W niedzielę dnia 
22. b. m. odbędzie się w lokalnościach „Frohsinn“ 
na ten cel wynajętych przedstawienia amatorskie, 
Odegrane będą „Zaślubiny z przeszkodami“ i „Fli- 
sacy“. Początek o godz. 71/4 wieczór. 

Wstęp dla członków resursy wolny (za okaza- 
niem karty legitymacyjnej). Bilety wstępu dla rodzin 
tudzież gości przez czł nków poleconych wydawane 
będą w dniach 20. i 21., t. j. w piątek i w sobotę 
od 6. do 8. wieczorem, w kancelarji resurgy. 

* Figle aury. W Warszawie d. 16. b. m. po 
południu padał dwukrotnie grad obfity. 


* Statua św. Michała ustawiona przed laty na 
barjerze odgraniczającej plac Marjacki od nieprzeskle- 
pionego koryta Pełtwi wzdłuż wałów Hetmańskich, 
zostanie teraz napowrót przeniesioną na dawne swe 
miejsce to jest na arsenał pod kościołem O0. Domi- 
nikanów ed strony ulicy Podwale. 

* (Obwieszczenie. Magistrat podaje do wiado- 
mości, że w dzienniku urzędowym Gazety Lwow- 
skiej z dnia 8. kwietnia b. r. nr. 81 zamieszczony 
został konkurs na obsadzić się mające z początkiem 
roku szkoln-go 1888/9 miejsca wszystkich kategorji 
w wojskowych zakładach wychowawczych i nauko- 
wych, w wojskowym domu sierót i zakładach wycho- 
wawczych dla eórak oficerskich, a nadto wykaz opró- 
żnić sie mających z początkiem roku szkolnego 1888/9 
miejsc stypendyjnych, powstałych z prywatnych fun- 
dacji wojskowych zakładów wychowawczych. 

Podania odnośne wystosowane do ck. państwo- 
wego ministerstwa wojny i zaopatrzone marką stę- 
plową na 50 et w. a. wnoszone być mogą albo za 
pośrednictwem ck. komendy korpusu, albo też do 
przynależnej władzy politycznej, najpóźniej po dzień 
10. maja 1888 r. 

Szczegółów uprawnienia jakoteż warunków, pod 
któremi o te miejsca ubiegać się można, udzieli na 
żądanie IV. departament magistr tu. 


* Konkurs. Towarzystwo zaliczkowe we Liwo- 
wie ogłasza konkurs na posadę buchhaltera z termi- 
nem zgłoszenia się do dnia 1. maja b. r. Podania 
wraz z dokumentami, wykazującemi kwalifikację kan- 
dydata, mają być wnoszone do dyrekcji towarzystwa 
zaliczkowego we Lwowie, pl. Marjacki 1 9. 


* Dar cesarski. Cesarz udzielił z prywatnej 
swej szkatuły gr. kat. komitetowi parafialnemu w Pło- 
tyczy, w powiecie brzeżańskim, na urządzenie cer- 
kwi, zapomogę w kwocie 50 zł. 


* Datki. Na korzyść biednych pogorzeleów mia- 
teczka Skolego, które dnia 23, marca r. 1888 wsku- 
tek strasznego pożaru utraciło 107 domów, tak, iż 
230 familij, około 1000 dusz, w kilku godzinach 


wydział powiatowy stryjski 100 zł. 5) JW p. mar- 
szałek powiatowy br. Romaszkan 100 zł 6) Współ- 
właściciele dóbr Skole 500 zł. 7) Zbór izraelicki 
skolski 40 zł 8) W. ks. Włodz. Halikowski z Ro- 
żanki 3 zł 9) P. Józef Tyczyński, garbarz ze Sko- 
lege 2 zł. 10) W. p. Antoni Biliński, sekret. rady 
powiatowej, 5 zł. 11) W. p. Antoni Dudrowicz 45 ct. 
12) W. p. Borodajkiewicz imieniem m. Stryja 127 
zł. 18) W. p. Borodajkiewicz z prywatrych składek 
16 zł, 84 ct. 14) Ze składki w grecko kat. cerkwi 
w Skolem 8 zł. 66 et. 15) W. ks. Antoni Żelechow- 
ski z Koziowy 5 zł. 16) Gmina Koziowa 1 zł., pół- 
tora kırca bobu, 24 bochenków chleba, ćwierć koroa 
żyta, ćwierć korca owsa i fuskę sera. 17) Gmina 
Synowódzko wyższe 6 zł. 35 ct. i 70 korcy kartofli. 
18) Towarzystwo urzędników z Demni 6 zł. 19) 
W. ks. Ilarion Popowicz ze składki w cerkwi 24 zł. 
12 ct. 20) W. p. Stanisław Lechowski, aptekarz ze 
Skolego 5 zł. 
cholki 10 zł. 
1 zł. 


21) W. p. Mojżesz Eisenstein z Tu- 
22) W. p. Małecki z Nowego Sącza 
23) W. p. dr. Balaszyć, prof. wszechnicy we 
Lwowie 8 zł. 24) W. p. starosta Michel ze Stryja 
cały wagon żywności 5 tonów i 24 zł. 52 et. 
25) W. p. Leopold Königst in z Fiinfhausen 5 zł 
26) W. p. Wilhelm Poszinger rządca dóbr Kruszel- 
nicy 50 zł. 27) P. Józef Bogdan Pociej, nauczyciel 
ludowy w Tuchli 30 et. 28) W. p. Jerzy Adensau- 
rer z Wiednia 20 zł. 29) W. p. ©. B. z Wiednia 
30) W. p. Alb. Hohenberg 
z Petersdorf 3 zł. 31) W. p. Wilhelm Mendelsohn 
inżynier z Suczawy odzież 5 kilo wagi i 3 zł. 32) 
W. p. Józef Herz przewodniczący zboru izraelickiego 
w Nejtitschein 5 zł. 33) Zbór izraelicki we Lwowie 
30 zł. 34) Alfred Sehón komis. z Lisy nad Łabą 3 
zł. 35) W. ks. Roman Krzyżanowski ze składki 13 
korey kartofel, 6 korcy żyta, 1 korzec bobu, 20 bo- 
chenków chleba i 1 zł, 14 ct. 36) Sz. gmina rusty- 
kalna Korczyn 1 zł. 86 ot. 37) Sw. magistrat Doli- 
na 10 zł. 38) Sz. gmina Synowódzko niższe 700 ki- 
lo żyta, 200 kilo bobu, 1350 kilo kartofel, 65 kilo 
owsa i 84 et. 39) W. ks. Fedusiewicz ze Stryja 3 zł. 
40) W. p. Makowiec 1 zł. 41) W. p. Rzewaski 1 zł. 
42) W. ks. Jan Kolankowski 11 zł. 66 ct. 43) W. 
ks. Jan Chrizont Sinkiewicz 2 zł. 40 et. 44) Sz 
amina Krasne 5 zł. 45) W. p. Wirth z Koziowy 30 
bochenków chleba i 2 korey kartofel, 46) Sz. gmina 
Hrebenów 10 korey kartofel 47) Towarzystwo kredy- 
towa urzędników we Lwowie 50 zł. 48) W. p. Lu- 
dwik Seeling dyrektor klucza w Izdebniku 50 flaszek 
likiera wartości 50 zł, 49) W. ka. ks. Daniłowicz 20 
bochenków chleba i 1 zł. 

Komitet ratunkowy wyrażając imienie pożarem 
dotkniętych szezere podziękowanie wspaniałomyślnym 
ofiarodaweom, zwraca się i nadal do miłosierdzia i 
serc obywateli z gorącą póośbą o łaskawe nadsełanie 
dalszych choćby najmniejszych wsparć do rąk skarbni- 
ka komitetn ratunkowego W. ks. Włodzimierza Mar- 
cinków w Skolem. 

Skcle dnia 10. kwietnia 1888. 

Za komitet 
Ks. Wł. Marcinkow. 


Mariahilferstrasse 5 zł 


Kołdry wełniane I kocyki do 


Kufry podróżne i torby. 


Koszule męzkie, 


Krawatki angielskie. 


Necesairy męzkie do podróży. 


NIORALERZZOZ n maaa | DOO AAAA OO EEE 


kołnierzyki, 
manszety i koszule nocne. 


Rękawiczki angielskie (Kiwa) 
w cenie 1 zł. 40 ct. 

Cylindry i kapelusze filcowe 
miękkie i twarde. 


* Zamach samobójczy. F. J. żona murarza, | — Rosyjski dezerter. D 16. b. m. ER. 


matka dw"jga dzieci, skoczyła w rezdrażnieniu do 
studni w podwórzu swego mieszkania, na trzy sążnie 
głębokiej, bezzwłocznie jednak została z wody wydo- 
bytą i tylko potłukła się znacznie. 

* Ogień wznieciły onegdaj po południu dzieci 
szklarza Szymona Mitza, w mieszkaniu tegoż pod 1. 
22 przy ulicy Bożniczej. bawiąc się zapałkami. Ogień 
spostrzeżony zawczasu, został stłumiony przez domo- 
wników w zarodzie. 

* Włościanin dziedzicem. W gminie Brid- 
ka na Bukowinie jeden z włościan zakupił sobie 
większą posiadłość ziemską za kilkadziesiąt tysię- 
cy zł. Jest to pierwszy dziedzie-włościanin na Bu- 
kowinie. 


* migracja z Austro-Węgier. Według ogło- 
szonych świeżo statystycznych obliczeń, przywędrowa- 
ło do Ameryki od początku tego roku po koniec 
marca 55000 osób, między temi 500 z Austrji a 
3500 z Węgier. 

* Z kroniki policyjnej. Ubiegłej nocy niewy- 
śledzeni potychczas sprawcy przelazłszy preez mur, 
ekalający cmentarz żydowski na janowskiem przed- 
mieściu. porozbijali kłódki zamykające 4 puszki žela- 
zne, przytwierdzone do muru a zawierające składki 
na szpital żydowski. Rozbijanie puszek, które były 
dość głęboko w mur wpuszczone, odbywało się z wiel- 
kim hałasem, tak, że dozorca cmentarza Jakób Ruh po- 
spieszył na wspomniane miejsce i spłoszył złodziei, 
którzy uciekając nie zdołali unieść zdobyczy. Docho- 
dzenie policyjn3 wykazało, że sprawców kradzieży 
było 6, a między tymi dwóch zarobników, którzy 
przed kilkoma dniami pracowali około plantacji grun- 
tów. W puszkach znajdowało się około 100 zł. 

Paczkę banknotów znałazła wczoraj na placu 
Marjackim służąca Rozalia Malec, pozostająca w obo- 
wiązka u p. Ksawerego Arbesbauera, sekretarza to- 
warzystwa asekuracyjneyo „Azienda“. Pieniądze te o- 
debrał od Malcówny jakiś posług icz publiczny, któ- 
rego obecnie poszukuje policja. 

Dwa podejrzane indywidua Władysława Grusz- 
kiewicza i Marka Didnka aresztowała wczoraj żandar- 
merja na zniesieniu i odebrała od nich rozmaite su- 
knie, pochodzące prawdopodobnie z kradzieży. 

Wczoraj na placu Strzeleckim, kilku parobków 
odstawiwszy słomę, którą na f:rach byli przywieźli, 
urządzili sobie dla żartu wyścig. Jeden z nich Kon- 
stanty Dereszyński, utrzymywał uparcie, Że potrafi 
ustać na wozie chociażby rozpędzonym nawet, nie stra- 
ciwszy równowagi — i poparł też to swoje twierdze- 
nie przykładem. Stanąwszy na wozie, podciął konie 
za innymi przez Podwale, lecz spadł pod koła, a w 
skutek tego z nogami pogniecionemi bardzo silnie, od- 
wieziony został do szpitala. 

* Stan powietrza. Obserwatorjum szkoły poli- 
technicznej donosi : 

Przy wietrze o zmiennym kierunku od NW 
przez NE do SE i zmiennym stanie nieba, opadu 
nie było. 

Średnia temperatura doby była 4.09 C., naj- 
wyższa wczoraj w południe 68" O. 

Stan barometru zrednkowany na poziom morza 
był dziś o 9. rano 764 mm. 

Zniżka barometryczna znajdowała się wczoraj 
pozostała na północnym Atlantyku i wynosiła 740 
—745 mm., zwyżka 765 — 760 mm około Pińska, 
zniżka drugorzędna pozostała w Krymie. 

Prognoza na debẹ następną od 12. godziny 
w połndnie dnia 18. kwietnia : 

Wiatr przeważnie wschodnio - południowy (SE), 
temperatura się podnosi, wilgoć powietrza się po- 
większa, stan nieba zmienny, opadu nie będzie. 

* Jutro, d. 19. kwietnia: św. Emmy wd. 
— św. Hrehorja pr. 


— Stanley i Emin basza. Mimo że Stanley 
obiecał towarzystwu geograficznemu przesyłać jak naj- 
częściej wiadomości o sobie i o losie karawany do- 
tychczas świat naukowy nie o nim dokładnego i pe- 
wnego nie wie, i „ie wielu jest tylko, którzy sądzą, 
że Stanley umyslnie nie daje o sobie żadnych wiado- 
mośei, aby tem większą wywołać niespodziankę swym 
nagłym powrotem i znakomitemi odkryciami. 

Przed kilkoma tygodniami postanewił Anglik 
Montagu Kerr ruszyć znowu za odszukaniem Emina- 
paszy i Stanleya. Zebrał liczną karawanę w Zanziba- 
rze lecz po kilku dniach podróży gwałtowna febra po- 
waliła Kerra na łoże boleści i cała karawana się 
rczprószyła. 

Jednocześnie dzienniki angielskie publikują list 
Emina paszy, datowany 16. sierpnia 1887 z Wade- 
lai, który w tych dniach otrzymało „Towarzystwo do- 
broczynne nad niewolnikami" w Londynie. List ten 
opiewa : Obecnie przebywam w Zanzibarze i tu ocze- 
kiwać będę przybycia Stanleya. Dlaczego? nie po- 
trzebuję zdaję się przytaczać powodów. Pracę przed 
sobą mam olbrzymią lecz trudy i raozoły wcale mnie 
nie odetraszają, bom już do nich przywykł w ciągu 
12-letniego pobytu w środkowej Afryce. Gdybym choć 
w części dokonał tego co zamierzam kyłbym szczęśli- 
wy. Przyszłość okaże, o ile pomyślny skutek uwieńczy 
moje starania. 

mierć Gordona jest dotkliwym ciosem dla cy- 
wiłizacji Afryki. Wiadomość o jego zgonie otrzyma- 
łem d. 21. stycznia br. od jednego z pułkowników 
Mahdiego, niejakiego Keremalacha. Początkowo nie 
chciałem temu wierzyć. Gordon umarł śmiercią jakiej 
pragnął — śmiercią bohatera-żołnierza — Nam przy- 
stoi spełnić rozpoczęte przez niego zadanie, a od tego 
obowiązku nie odetraszą nas najgroźniejsze niebezpie- 
czeństwa. Obecnie król kraja Uganda toczy walkę | 
z ludem Kabregów. Komunikacja wszelka przerwana | 
i sam nie wiem kiedy was dojdzie mój list, przecież | 
może go otrzymacie, Emin pasza. 

— Eleganci londyńscy wystąpili w bieżącym | 
sezonie Z nową modą. Noszą oni kolorowe parasole | 
Każdy szanujący się John Buli zaopatruje się obe- 
enie w biały, zielony, czerwony lub niebieski para- 
sol ze złotą rączką, co niewątpliwie przyczyni się do j 
nadania najbardziej nawet dźdżystemu dniowi, uroczy- 
stej cechy, Często parasole takie obszyte są szczero- 
złotym, srebrnym lub wreszcie stalowym sznurkiem. 


— Szezepienie Pasteurowskie. Podług wyda- 
nego świeżo za r. z. sprawozdania z działalności za- 
kładu bakterjologicznego, pozostającego przy szpitalu 
wolskim w Warszawie pod kierunkiem dr. Buiwida, 
w ciągu roku 1887. odbywało kurację 255 chorych, 
leczonych metodą Pasteura. Z tych na Warszawę 
przypada 59, na gub. warszawską 52, piotrk wską 
26, lubelską 20, siedlecką 14, płocką 18, radumską 
11, łomżyńską 7, suwalską 7, kielecką 6, kaliską 1, 
grodzieńską 22, mińską 8, kowieńską 8, witebską 3, 
wiieńską 2, i wołyńską 1. Z ogólnej liczby zagrożo- 
nych wścieklizną 245 było pokąsanych przez wściekłe 
psy, 5 przez koty, 4 przez wilki i 1 przez konia, 
Sprawozdanie wykazuje nadto, iż z ogólnej liezby cho- 
rych (611), przebywających na kuracji w latach 
1886—7, zmarło 8 osób czyli 2:220/q. 

— Boulanger w tańcu. Kotylion, jak donosi i 
Gaulois, wzbogacony został o jedną figurę, która nie 
omieszka robić furory w salonach. Nazywa się ona: 
„Powrót jenerała*. W danej chwili wszyscy tancerze 
podnoszą kołnierze od fraków, kładą niebieskie oku- 
lary i zaczynają utykać. Tak defilują przed tancerka - 
mi, z których każda kolejno wybiera sobie swego 
„dzielnego jenerała" i tańczy z nim walea. 


wano w Floridsdorfie pod Wiedniem podejrzane indy- 
widuum, pozbawione zajęcia i środków utrzymania. 
Aresztowany zeznał że nazywa się Izak Kohen, że 
jest rodem z Wasilka w Rnsii, liczy lat 27 i dezer- 
terował z 27. brygady artylerzyckiej dyslokowanej 
obecnie w Kongresówce. Kohena na razie zatrzymano 
w więzieniu. 

Zawalenie się wieży. W Altwiesloch, nieo- 
podal Frankfurtu runęła prastara wieża, mająca 26 
matrów wysokości i w upadku swoim zburzyła dwa 
sąsiednie domy Pod gruzami zostało pogrzebanych 
12 osób, siedzących przy wieczerzy, które zdołano 
uratować, wprawdzie ciężko poranione, ale jeszcze 
przy życiu. 

— Wakujące posady. W jednej z rumuńskich 
gazet, poi powyższą rubryką znajdujemy następujące 
ogłoszenie: „Dr. Babcoecanu poszukuje bardzo zdro- 
wo wyglądającego mężczyzny i takiejże damy, którzy- 
by w jego salonie poczekalnym figurowali jako ule- 
czeni pacjenci. 


— Przyrządy automatyczne. Wagi automaty- 


czne stoją i u nas na niektórych placach od pół o 


roku, a przedsiębiorcom interes ten nieźle ma się 
opłacać. 

W Ameryce, Angli, oraz po różnych innych 
wielkich miastach Europy napotkać można jeszcze 
bardziej skomplikowane aparaty wysuwające po wrzu- 
ceniu do nich odpowiedniej monety, cukierki, cygara, 
czekoladki itp 

W Stanach Zjednoczonych Ameryki północnej 
wydoskonalone ów system do możliwych granie. 

Zgrabny przemysł tameczny zdobył się na pię- 
kne modele maszyn parowych. Wymyślono tam mi- 
niaturowe automatyczne parowce, lokomotywy i t. p., 
które wyrabiają przeważnie z szlachetnych metali, jak 
ze złota i srebra, których odrobienie jest nader mi- 
starne, sztuczne czyste i artystyczne. Miniaturowe te 
maszynki automatyczne napotkać można w poczekal- 
niach na stacjach kolejowych, w przedsionkach hote- 
lowych itp. Za wrzuceniem do nich monety niklowej 
wprawiane bywają w ruch. Lokomotywa np. poczyna 
jeździć, parowiec płynąć itd. 

Wynalazcy robią na nich doskonały interes i 
wzbraniają je się sprzedać Wynajmują je rozmaitym 
właścicielom hotelów i przedsiębiorcom za opłatą, do- 
chodzącą do 850 marek miesięcznie. 

Niektóre z tych maszyn nietylko poczynają się 
za wrzuceniem monety poruszać, ale umieszczona 
w nich skrzynka grająca przygrywa różne melodje 
i to w takt do szybkości biegu; przy lokomotywie 
zaś zapalają się na przodzie z wprawieniem w ruch 
lampy elektryczne. 

Wynalazcy postarali się o to, aby całą technikę, 
jak najlepiej publiczności unaocznić, dlatego są owe 
aparaty nawet peuczającemi. 

Potrzebne skrzynki grające sprowadzaue dotąd 
bywają jeszcze z Szwajcarji ; jak wielki interes mu- 
sieii przedsięhiorcy rozwinąć, świadczy to, że sprowa- 
dzono owych grających skrzynek z Szwajcarji już za 
200.000 marek. 

Między innemi zrobiono także miniaturową ma- 
szynę drukarską, która wprawiena w bieg, obdarza 
jeszcze wrzucającego w przyrząd monetę małym po- 
darkiem, jak np. karmelkiem, czekoladką itp. 

Ponieważ interes na owych aparatach robi się 
doskonały, przeto towarzystwo akcyjne pe rozszerzeniu 
ich już po całych Stanach zjednoczonych, zamierza je 
wprowadzić i do Europy. 

— Osuszenie Zuiderzee. Holandja, jak wia- 
domo, nie zadawala się obroną swej ziemi przeciw 
napadowi morza, ale pracuje gorliwie nad odzyska- 
niem tego, co w ciągu wieków zabrałe jej morze, ten 
najzawziętszy nieprzyjaciel, zwłaszcza w czasie stra- 
sznej nocy świętej Elżbiety, gdy znikło 72 wiosek. 
Odzyskane już z tej straty 390.000 hektarów, a we- 
dług Staringa powierzchnia Holandji powiększa się 
na dzień średnio o 3 hektary. Zachęcona tem powo- 
dzeniem Holandja zamierza przystąpić do olbrzymiej 
pracy nad osuszeniem zatoki Zuiderzee, utworzonej 
przez zalew oceanu w r. 1282. Projekt ten istnieje 
już od roku 1849, obecnie jednak zawiązało się to- 
warzystwo, które zamierza go urzeczywistnić ; plan 
robót polega na odgrodzeniu wejścia od zatoki przez 
połączenie tamą podwójną brzegu Fryzji i Helandji 
północnej, poczem przestrzeń ograniczena zostałaby 
oBuszoną za pomocą potężnych machin. Inżynierowie 
holenderscy sądzą, że całe to przedsiębierstwo da się 
ukończyć w ciągu lat kilku, 


— Rządy kobiece Dla wszystkich, nad którymi 
ciążyło lab ciąży jarzmo władzy miewieściej niechaj 
pociechą będzie wiadomość iż miasto całe zostaje pod 
zarządem płci pięknej, która podzieliwszy między sie- 
bie władzę we wszystkich gałęziach administracji 
obowiązki te sprawuje ku zadowoleniu dumy własnej 
i interesów miasta. Zanim nastały rządy kobiece, mia- 
sto miało jaknajgorszą opinię, zarówno pod wzglę- 
dem ładu gospodarczego, jak i moralności, co dzień 
notowano wypadek zabójstwa lub śmierei gwałtownej. 
Dziś wszystko zmieniło się na lepsze dzięki energii 
niewieściej. Błogosławione owo miasto leży na zacho- 
dzie stanu Kanzas i nazywa się Syrakuzy. 


— QOsobliwy zbieg dat. Norwegski dziennik 
Morgenbladet donosi, że włościanin Rasmus Thor: 
sen Malö z Hedram urodził się, umarł i został po- 
chowany w tych samych dniach, co cesarz Wilhelm. 


| Pastor wspomniał w mowie pogrzebowej o tym dzi- 


wnym zbiegu. 


— Stowarzyszenie bohaterów pantofła. Ory- 
gioaln stowarzyszenie istnieje we Freiburgu w Szwaj- 
carji. Do korporacji tej przyjmowani bywają tylko oi, 
o których opinia głosi, iż w pożyciu domowem są 
pod pantofiem. W nocy 20 stycznia (święto męczen- 
nika Sebastjana) na drzwiach mieszkania młodych mę- 
żatek. posądzanych o panowanie w domu, członkowie 
stowarzyszenia zawieszają potajemnie zielony bukiet z 
gałęzi jodłowych. Straż pilnująca na Wszystkich uli- 
cach z wielką uciachą patrzała, gdy o świcie tn i owdzie 
otwierały się z cicha drzwi i mężateczka jaka, tra- 
piona wyrzutami sumienia, spieszyła, aby zdjąć fatal- 
ny zielony bukiet, lub z zadowoleniem wracała do 
mieszkania, jeżeli takowego nie znalazła. 


— Awantura. Z Strassburga donoszą, że dwóch 
studentów uniwersytetu w Frybnrgu udało się przed 
kilku dniami do Belfortu. Idąc ulicą ro-mawiali do- 
syć głośno po niemiecku, co usłyszawszy kilku prze- 
chodniów, poczęło ich ścigać wcale nie pięknemi 
wyzwiskami i pociskami. Wkrótce zebrał się naokoło 
studentów spory tłam ludu, wśród którego rozbiegła 
się pogłoska, że studenci ci są szpiegami proskimi. 
Tłum wsparty przez kiikunastu wojskowych rzucił 
się na mniemanych szpiegów, których nawet policja 
obronić nie zdołała. Pobici i poranieni zdołali zale- 
dwie uratować życie i schronić się na dwerzee, zkąd 


' najbliższym pociągiem w opłakanym stanie dostali się 


do nadgranicznej stacji niemieckiej. ; 

Zajście to prawdopodobnie żadnego nie wywoła 
nieporozumienia. Nawet pisma niemieckie dziwią się 
jedynie, jak Niemcy znając wściekłość Francuzów, dla 
przyjemności nadgraniczne francuskie odwiedzać mogą 
miasta. 

— Komunikacja telefoniczna założona ma 
być wkrótce między Berlinem i Frankfartem nad 
Menem. 

— Otwarcie północnej wystawy przemysłu, 
rolnictwa sztuki w Kopenhadze odbędzie się 18. maja. 


Wprost głównego gmachu wystawowego wzniesiony 
został budynek specjalny dla sztuki francuskiej, Wy- 
roby angielskiej i niemieckiej sztuki zastosowanej do 
przemysłu znajdą pomieszczenie w głównym budynku. 
Fabryka porcelany w Sóvres i słynna tkalnia gobe- 
linów nadeśle również swoje wyroby. 

— Chińczycy w Europie. Rząd chiński wy 
słał na studja de Europy urzędników ministerjalnych, 
pp. Li Fing i Czeng Szan Tsu w towarzystwie tło 
macza p. Lien Yung. Panowie ci niebawem przybędą 
do Niemiec, oraz do W Ks. Poznańskiego. Pruski 
minister spraw wewnętrznych wydał do naczelnych 
prezesów poszczególnych prowineji, oraz do innych 
wyższych władz !nstrnkcje, aby panów tych godnie 
przyjęto i im wszelką pomocą służono. 

— Naukę kucharstwa zaprowadzono od nie- 
dawna we wszystkich żeńskich szkołach ludowych 
w Londynie. Nauczycielki do tej nauki kształci osgo- 
bna szkoła kucharska w Kensington, do której uozen- 
nie i patronek zalicza się znaczna liczba dam z naj- 
wyższej arystokracji. 

— Miły liścik. Pewien głośny choć młody autor 
dramatyczny, bawiąc niedawno temu u nas, otrzymał 
między innemi następujący list od pewnej młodej 
damy: „Kochany panie, zrobisz mi wielką przy- 
jemność, ofiarując lożę na przedstawienie pańskiej 
ślicznej sztuki lub też jakiejkolwiek innej, to mi 
wszystko jedno.“ 

— Ludność Warszawy przechodzi już średnią 
wielkość głównych miast europejskich i stawia ją 
w rzędzie najgłówniejszych. Według zebranych staty- 
stycznych liczb tylko 10 miast w Europie przewyższa 
ludność Warszawy, a miauowicie: Londyu (4,083.000), 
Paryż (2.350.000). Berlin (1,384.000), Wiedeń 
(1.104.000), Petersburg (929.000), Konstantynopol 
(873.000), Moskwa (758 000) Liverpol (579.000), 
Glasgow (519.000), Neapol (463.000), Warszawa 
liczy ludności 437 tysięcy. 

Zeszłoroczny ruch ludności miasta Warszawy 
przedstawia się jak następuje: Ogólua liczba mie- 
szkańców 439.174, wypadków śmierci 10.951, uro- 
dziło się dzieci z rodziców ślubnych 14.157, nieślu- 
bnych 2.434, małżeństw zawarto 3.704. 


— Statystyka dzieł Zoli. Podług wykazów 
firmy Charpentiera w Paryżu 14 romansów Zoli 
stanowiących cykl „Rougon - Macquartów" rozeszły 
się ogółem w 800 000 egzemplarzy, eo przecięciowo 
równa się 20.000 egzemplarzy na każdy romans. 
Od „Assommoir* począwszy wszystkie nowsze prace 
Zoli miały więcej jak po 50 wydań, z wyją:kiem 
jednej „La joie de vivre“, która doszła do ezterdzie- 
stu tylko. Natomiast „Nana“ liczyła 150 edycyj, a 
„Assommoir* 111. Po tych następują „Pot-Bouille* 
w 75 wydaniach, „Germinal“ w 72, „La terre“ 
w 66 i „An bonheur dès dames“ w 55. 


Dla szanownych prenumeratorów Gażety 
Narodowej, postarała się Redakcja o nadzwy- 
czajne zmiżenie ceny dzieł J. I. Kraszewskiego, 
którego tom, o ile zapas starczy, nabyć można po 
20 cni. Wysyłkę uskutecznia się tylko po 10 to- 
mów lub wyżej. Wysyłka odbywa się co sobotę. Na 
koszta opakowania dołączyć należy 10 ct. Pienią- 
dze nadsyłać można wraz z prenumeratą Gazety 
Narodowej. 

Dzieła J. I. Kraszewskiego przeznaczone do 
nabycia, są następujące : 

Powieść bez tytułu 4 tomy. Djabeł 4 tomy. 
Jermoła 1 tom. Tomko Prawdzic 1 t. Złote Jabłko 
4t. Żucy krakowscy w roku 1549 1 t: Kome- 
djanci 4 t. Podróż po miasteczku 1t. Budnik 1t. 
Całe życie biedna 1 t. Metamorfozy 3 t. Historja 
Kotka w płocie 1 t. Mistrz Twardowski 2 t. Ma- 
leparta 4 t. Choroby wieku 2 t. Boża czeladka 
3 t. Interesa familijne 4 t. Caprea i Roma. 
Obrazy z pierwszego wieku 4 t. Resztki życia 4 t. 
Pan i Szewc 1 t. Stańczykowa kronika 1 t. Sta- 
ropolska miłość 1 t. Improwizacje 1 t. Trapezo- 
logjon historyczny 1 t. 

WWE O SZR OJ 
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Z PRZYRODY. 


Metal przyszłości. 


„Aluminium (glin), połączony w związki che- 
miczne z innemi substancjami, tworzy znaczuą 
część pokrywy ziemskiej, Jako pokłady szpatu, 
łyszczykn itp. stanowi on jądro gór niebotycznych. 
wspiętrza się, jako składowa cześć bazaltn lub 
trachytu w pysznych kolumuach, — wreszcie akry- 
ty w kaolinie, ziemi porcelunowej, lnb w prostej 
glinie wyściela sobą niezmierzone przestrzenie. 
Na nółnocy połączony z fuorem, pojawia się glin 
jako kryolit a na południn. zwłaszcza we Wło- 
szech, zuajdają go jako produkt wulkaniczny w po- 
staci ałunu. który Rie jest niczem inuem jak siar- 
kanem gliuki, l 

Kry-ztaliczna glinka, czyli tlenek glinu, a 
więc połączenie tego metaln z tlenem, jest także 
składową czaścią kornuiu i iunych drogich ka- 
mieui, znajduje się bowiem wraz z cząstkami chro- 
nu w płomieunym rubinie, a w nieco marejsżej 
ilości z przymieszką kobaltu w niebieskim szafirze. 

Skoro zaś z wiernymi towarzyszami przyłą- 
czy się do żelaza, natenczas powstaja szwmirgiel, 
którego ogromne pokłady posiada Hiszpania, wy- 
spa Samos, Naxos i inne, a który jako niezró- 
wnany środek polerujący ma ogromny odbyt. 

Wszystko to jednak drobnostka wobac fakta, 
ża aluminium stanowi główną cześć składową 
zwykłej glimy. Bez szpata, kryolitu, porcelany, 
począłby bez gliny, tego tak skromaego, a jednak 
tak ważnego materjału, którego wszędzie jest pod- 
dostatkiem? Gdyby nie cegły z gliny wypalane, 
Żadua z matropolij europejskich nie mogłaby ta- 
kich osiągnąć rozmiarów, do jakich obecnie doszła, 
Wszak już przedwieczny Babilou i Niniwa, któ- 
rych rozległość wprowadzić masi każdego w po- 
dziw, pobudowane były z cagieł suszonych na 
słońcu. Wieża Baal, wiszące ogrody Semiramidy 
i grobowce, ozdobione klinowemi napisy, dozwx- 
lającem: nam wejrzeć w zamierzchłą przeszłość, 
wszystko to sporządzone było z cegły. A 

Oczywiście w owych prastarych czasach nie 
przypuszczano nawet, iżby ów materjał bndowlany 
składał się w znacznej części z metalu. 

Chemia dopiero za dni naszych wpadła na 
trop ziem metalicznych. Pierwszym, któremu udało 
się dobyć z gliny, jakkolwiek w bardzo niezna- 
cznej ilości, metal aluminium, był niemiecki cha 
mik Wóbler, Odkrycia tego dokonał on w r. 1827 
Iuni przypisują zasługe odkrycia Francuzowi St 
Claire Deville. W istocie jeden i drugi położyli 
na tem polu ogromne zasługi. Wóhler przez wy- 
a glnu, Dev:lle zaś przez to, iż utorował 

rogg fabrycznemu wydobywaniu aluminium, po- 
party hojnemi snbsydjami ze strony rządu fran- 
cuskiego. 

Sposób wydzielania tego metaln jest bardzo 
Prosty; mięsza sie np. glinę z inną substancją, 
przyciągającą tlen jeszcze silniej niż to czyni aln 
minium i ogrzewa się tę mieszaninę w tyglu do 


GAZETA NARODOWA z Czwartku dnia 19. Kwietnia 1888. 


bardzo 
że owa dodana substancja łączy się z tleuem, a 
uwolnione aluminium, w stanie płynnym, bo prze- 
topione, wydziela się. 
były z początku bardzo wysokie, używano bowiem 
do niej soda, lub potaso, artykułów stosuukowo 


wysokiej temperatury. Skutek jest taki, i głębokie massy główną odgrywają rolę, krępujące i 


Koszta jednak  fabrykacji | czywistość wprowadza stopniowo w duszę młodzieńca 
pełną 


niwecząc odwagę osobistą Żołnierza. Pokazuje nam 
jednocześnie rozczarowanie, jakie ta barbarzyńska rze- 


szlachetnych uczuć i marzeń bohaterskich. 
Romans to bardzo zajmująco napisany. Dodajmy, 


bardzo drogich. I dzisiaj jeszcze wydobywauie a- | że bohaterem jego jest Polak służący pod sztandarem 
(francuskim, a wystarczy, aby go także naszym czy- 


lumininm nie zostało tak uproszczonem, innemi 
słowy mówiąc, nie potaniało jeszcze da tego sto- 
pnia, aby omawiany metal mógł zualeźć rozległe 
zastosowanie, ua co, jeśli się uwzględni jego przy- 
mioty, w znpełności zasłoguje. 

Aluminium, zwane także „żelazem przyszło- 
ści* lub „srebrem gl'ny* jest kruszeem podo- 
bnym z połysku i barwy do platyny, o wadze ga- 
tunkowej 267. O pięć razy lżejsze od srebra, a 
siedm razy od złota, przewyższa pod względem 
lekkości ogółem wszystkie do praktycznego nżyt- 
ku zastosowane metale. Łączy ono w sobie zre- 
sztą zalety wszystkich szlachetnych i nie szlache- 
tnych kruszezów ; ma piękny połysk i daje się 
ciągnąć, jak złoto w najdelikatniejsze nitki, roz- 
taczać w najcieńsze płaty; daje się także dosko- 
nale wylewać, jakkolwiek wymaga do stopnieuia 
wyższej temperatury, n.ż żelazo. Jednem słowam 
aluminum jest „idealnym metalem.* 

Z czystego alumininm wyrabiają obecnie 
tylko biżnterje, koronki, borty itp., istnieje zaś 
na świecie zaledwie pięć fabryk tym wyrobom 
poświęconych. 

O wiele większe znaczenie aniżeli aluminium 
czyste, ma jednak aliaż jege z innemi metalami, 
zwłaszcza z miedzią i cyną. Jedynie z rtecią tru- 
dno glin zamalgamować. Najlepszym okazał się 
bronz alnminiowy, do którego użyto 90—95"/, 
miedzi 5—100/, glina. Oprócz pięknego wygląda- 
nia, metal ten trwalszy jest od miedzi, a tward- 
szy od zwykłego bronzn, ba nawet od stali, przy- 
tem o wiele od nich lżejszy, a przerobiony na na- 
rzędzia zużywa się bardzo powoli. 

Aliaże aluminiowe mają jedną tylko wadę, 
tę mianowicie, że z powodów, o których już na- 
pomkneliśmy, są dotąd bardzo drogie. W r. 1856 
funt tskiego aliażn kosztował 1200 marek. a je- 
szcze po rokn 1860 płacono za kilo po 80—100 
marek, podczas gdy ta sama ilość żelaza kosztnje 
5 fenigów. 

Wydoskonalić więc produkcję aluminium, 
obniżyć jej koszta i utorować tym sposobem gli- 
nowi drogę do zastosowania w rozmiarach na 
jakie on zasługnje, jest jaszcze rzeczą przyszłości. 
Zaznaczyć jednak należy iż uczyniono już pewien 
postęp na tem polu przy pomocy elektryki, której 
pomoc bywa sknteczną niemal wszędzie gdzie 
jej nżyją. 

Co się tyczy zastosowania dynamo-elektryki 
do hutnictwa, to pierwszy początek w tym kieran- 
kn dali bracia Werner i Wilhelm Siemens, przy- 
swoiwszy ową metodę dla swej huty żelaza. Bra- 
cia Cowler w Filadelfii użyli zaowu dynamo-ele- 
ktryki w swej hacie glinn, w Lockport. 

Do wytopiemia aluminium z olbrzymich mas 
gliny słnży w Lockport potężny, błyskawiczny 
prąd elektryki, działający tak silnie, że glina to- 
pnieje w jego żarze jak masło. Ale bo też prąd 
ów wytwarza machina dynamiczna o sile 500 ko- 
ni, worawiona w ruch nie parą lecz przez pobli- 
ski wodosnad. 

W podobny sposób urządzona jest huta Klei- 
nera w Zurychu, gdzie wytapiają aluminium z 
grenlandzkiego kryolitu. Procedura topienia trwa 
dwie do trzy godziny. 

Zwolna, ale statecznie rozszerza się zastoso- 
wanie glinowego bronzo coraz bardziej. Obecnie 
wyrabiają z niego śruby okrętowe, płyty dla okry- 
cia pancerników, kotły, osie, koła itp. — ale jest- 
to jeszcze bardzo szczupłe pola, i spodziewać się 
należy, iż skoro tylko początkowe próby doprowa- 
dzą do wydatniejszych rezultatów, skoro fabryka- 
cja glinu przestanie wymagać nadmiernych ko- 
sztów, — metal ów zajmie pierwsze między po- 
krewnemi substancjami miejsce i stworzy nową 
erę w metalnrgii, Dr. A. 


Teatr, literatura i muzyka. 


— Z teatru. Wczoraj wznowiono „Życie pary- 
skie“, tę dziwną mieszaninę libretta, pełnego dwu- 
znaczników i nmiedwuznaczników, że już o innych 
pieprznych przyprawach nie wspominamy, z szaloną 
odurzającą i łechcącą zmysły muzyką. w której stary 
Ofenbach jest prawdziwym arcymistrzem. 

Że znalazł on świetną, niezrównoną interpreta- 
torkę w pani Zimajer, o tem zapewniać byłoby chy- 
ba rzeczą zbyteczną. Podzielając to zapatrywanie da- 
rzyła ją publiczność zgromadzona bardzo licznie okla- 
skami, którym nie było końca. Prawdziwą zaś już 
fnrerę wywołała pani Zimajer swym „szwabskim jo- 
dlerem" i musiała go oczywiście powtórzyć. 

Także inni występujący artyści zdobyli sobie 
huczne brawa. Panie Radwan, Babińska, Kasprowi- 
czówa, German, panowie Myszkowski. Kasprowicz, 
Laskowski, Koncewicz i Skalski — słowem wszyscy 
dokładali usilnych starań, aby całość wypadła jak 
najlepiej. (h) 

— Repertoar teatralny. Dzisiaj „Nora“ 
dramat w 3 aktach ze szwedzkiego H. Ibsena z P. 
Stachowicz w reli głównej. — Jutro we czwartek po 
raz 7 „Hulaj dusza“ widowisko w 8 obrazach A. 
Walewskiego. -- W piątek po raz pierwszy komedja 
Labiche'a w 3 aktach p. t. „Hermandez*. — W so- 
botę powtórzoną będzie operetka „Życie paryskie“ z 
p. Zimajer w roli Gabrjeli. — W niedzielę po połu- 
dniu „Z przyjemnością“ komedja w 3 aktach Mozera, 
wieczór „Stary piechór i syn jego huzar" krotochwi- 
la w 3 odsłonach z więgierskiego, ze śpiewami i 
tańcami, 

W przyszłym tygodniu wystawi dyrekcja kome- 
dję Blizjńskiego p. t. „Szach i mat“, na którą autor 
przybędzie do Lwowa. Potem daną będzie najnowsza 
komedją Meilhaca „Dócorć* nosząca w polskim prze- 
kładzie tytuł „Order króla Senegambii*, 

Przygotowuje się także „Myszka“ Paillerona i 
„Dziwak* Mańkowskiego, a z operetek „Błazen kró- 
lewski* Miilllera i jednoaktówki „Mąż za drzwiami“, 
„Załoga okrętu“ i „Skrzypce czarodziejskie", 


— P. Florjański, nie mogąc uzyskać obecnie 
urlopu od dyrekcji opery czeskiej w Pradze, wystąpi 
we Lwowie z koncertem dopiero w pierwszych dniach 
maja. 

— Beegthoveniana. W Hambnrgu wydał 
Hugo Poh) nieznane dotąd, a w roku 1786. przez 
Beethovena skomponowane trio na fortepian, skrzypce 
(albo flet) i wiolonczelę. Trio to ma zawierać bardzo 
piękne melodje. 


— n„Lecanon“ Parie. Paul Olendorft 1888. P, 
Juliusz Perrin, „którego publiczność polska poznała 
przed kilka miesiącami, dzięki pięknemu przyswojenia 
na język polski „Reduty Ordona“ wydał w tych 
dniach, w kwięgarni Ollendorf"'a, w Paryżu, drugą 
swoją powieść p. t. „Le Canon“. 

Dzieło to csnute jest na tle życia artylerzystów. 
Autor zastanawia się nad ideą wojny tegoczesnej, 
brutalnej i gcientyficznej zarazem, w której artylerja 


aktora niemieckiege nazwiskiem Bandmann. 


tełnikom z:lecić. 

— Amerykańskie obrobienie „Naroy- 
za*. Dla użytku teatrów amerykańskich istnieje spe- 
cejalne obrobienie „Narcyza“ dokonane przez byłego 
Akt w 


i ogrodzie do połowy zapełniony jest baletem ze wszel- 


kiemi możliwemi szykanami. Na końcu sztuki. Narcyz 
zaślubia p. Quinault oświadezywazy, poprzednio p. Pom- 
padeur, która kona w jego objęciach, iż była mimo 
wszystko zacną kobietą, 


Dział ekonomiczny. 


Upaństwowienie kolei w Kongresówce. 
Ministerjam finansów opracowywa obecnie zasady 
projektu wykupu na rzecz skarbu grupy kolei 
żelaznych w Królestwie polskiem, złożonej z ko- 
lei: warszawsko-wiedeńskiej, warszawsko-bydgo- 
skiej i warszawsko-terespolskiej, Termina wykupu 
rzeczonych dróg nastąpiły: dla kolei warszawsko- 
wiedeńskiej d. 20. października 1877, dla war- 
szawsko-bydgoskiej d. 1. styczuia 1883 i dla war- 
szawsko-terespolskiej d. 6. września 1887. Termin 
koncesji dla tych trzech kolei jest 75 letni i roz- 
począł się: dla kolei bydgoskiej od r. 1857, dla 
wiedeńskiej od r. 1858 i dla terespolskiej od r. 
1867, Inbo ustawa jej była zatwierdzona w r. 1864. 
Kapitał kolei warszawsko-bydgoskiej wynosi rs. 
6,201.000 kapitał kolei warszawsko-wiedeńskiej 
stanowi: 125.000 akcji na 12 500.000 rs., 19.200 
obligacyj na 1.200.000 rnbli metalicznych i 1.500 
obligacyj na 2,500.000 talarów — kapitał kolei 
warszawsko-terespolskiej składa się z akcji na 
rs. 5,200.000 i obligacyj na rs. 5,000.000. Na 
wyknp tych kolei skarb nie będzie miał po- 
trzeby zaciągania pożyczek, ponieważ akcje ich 
zostaną wymienione na zobowiązania skarbu pań- 
stwa co do spłaty renty w rozmiarze odpowiada- 
jącym dochodowi z wymienionych akcyj. 

Koleje konne w Kongresówce. Rosyjskie 
ministerjam finansów otrzymać miało ofertę pe- 
wnego wielkiego francuskiego towarzystwa kapita- 
listów, które prosi o pozwolenie pobndowania ko- 
lei konnych w różnych miastach Królestwa Pol- 
skiego, leżących na linjach kolei żelaznych. 


Wiedeń 16. kwietnia. Na dzisiejszy targ dewie- 
ziono wołów galicyjskich 1124, wołów węgierskich 
2403 i wołów niemieckich 1896; razem 5423 sztuk. 

Za galicyjskie woły większa część w kontumacji 
płacono 46, 48, 50 zł., kontumacyjne zdrowe 49, 50, 
52 do 54; za woły węgierskie 49, 52, 56 do 58; 
za woły niemieckie 53, 56 do 59 zł. za 100 kilo 
mięsa. 


Ostatnie wiadomości. 


W sprawie podatku spirytusowego 
donosi Eztrapost, że kluby prawicy popierać są 
gotowa następująca Żądania: 1) podwyższenie bo- 
nifikacyj dla gorzelni rolniczych ma 2 314 zł; 
2) ograniczeuie produkcji gorzelni kociołkowych 
przez skontyngentowanie pewnej ich części; 3) o- 
graniczenie wolnego pędzenia wódki. Jeśli podko- 
mitet dla podatku spirytusowego uchwali te żąda- 
nia, natenczas muszą być przeprowadzone dodatko- 
wa rokowania z Wegrami. Jako kompeasatę żądać 
mają Węgrzy podwyższenia premii eksportowej. 

Klub niemiecki nchwalił w sprawie podatzn 
spirytusowego popierać nastęoujące wnioski: 1) 
równy rozdział kontyugentu w Austro-Węgrzech ; 
2) zmiany względem postanowień o gorzelniach 
kociołkowych ; 3) użycie części dochodu z podatku 
wódezanego na obniżenie iunych uciążliwych po- 
datków. eweutualnie przekazanie tejże części po- 
szczególnym fnadnszom krajowym. 


Pester Lloyd (Nr. 107) zamieszera obszerny 
artykuł, zwrócony przeciw gorzelniom kociołko- 
wym. Autor oblicza, ża w samych Wegrzech jest 
przeszło 180000 takich gorzelni, miedzy któremi 
125.000 pedzą wódke z owoców, a 5667 z pro- 
duktów mącznych. Dopóki produkcja tych gorzel- 
niczek pozostanie bez ograniczenia i kontroli i nie 
będzie z przyznaniem pawnych ulg do niszczania 
podatku pociągmiętą, dopóty okażą się, zdaniem 
autora złudnemi nadzieje przywiązywane do no- 
waj ustawy spirytusowej i cały przemysł gorzel- 
niany Wegier zostanie zachwiany. Autor bierze 
zresztą głównie w obronę interesa gorzelni fa- 
brycznych. 


ralegramy „Gazety Narodowej". 


Wiedeń d. 18. kwietnia. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Koła polskiego obradowano 
nad dalszemi punktami wniosku komisji go- 
rzelnianej. 

Dla zabezpieczenia szkód, na które nowa 
ustawa narazi dochody propinacyjne, domaga 
się Rutowski corocznego dudatku ze skar- 
bu państwa dla krajowego funduszu propina- 
cyjnego, a mianowicie po 1,200.000 zł. ro- 
cznie aż do roku 1892, a potem po 1 milio- 
nie do r. 1910, nadto utworzenia dwumilio- 
nowego funduszu na koszta przebudowywa- 
nia gorzelń. 

Do tego wniosku postawiono następujące 
poprawki : 1 

Bartoszewski, ażeby rząd bezpo- 
średnio wynagrodził miastom ubytek w do- 
chodach propinacyjnych; Hompesch, aže- 
by rząd zwracał Galicji 10 pre. pobieranego 
podatku od wódki na cele krajowe: G ro c h ol- 
ski, ażeby rząd zwracał ze skarbu państwa 
kwotę w wysokości t/ części obecnie istnie- 
jącego dochodu z propinacji, tj. mniej więcej 
600.000 zł. 

Skarszewsk i występował przeciw po- 
prawce Bartoszewskiego, popieranej przez Le- 
wakowskiego, Abrahamowicz iOnysz- 
kiewicz popierali wnioski komisji, C h a- 
miec żądał aby odszkodowanie funduszu pro- 
pinacyjnego wynosiło po 1,200.000 do końca 
r. 1910 i żeby szczególniej zwrócono uwagę 
na straty, jakie poniosą niewątpliwie miasta 
Lwów i Kraków. 


Rutowski podniósł wreszcie potrzebę 
poruszenia przy sprawie spirytusowej spraw 
indemnizacyjnej i regulacji rzek, w czem go 
Bartoszewski, Starzyński, Niemczynowski i 
Lewakowski popierali. j'alszy ciąg rozpraw 
odłożono do dzisiejszego posiedzenia. 

Wiedeń d. 18. kwietnia. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Izby posłów odpowiedział 
hr. Coronini, przewodniczący komisji dla nie- 
tykalności poselskiej Turekowi, że sprawa 
wydania br. Romaszkana sądowi już jest re- 
ferentowi przydzieloną. Bertolini iuterpelował 
z powodu ukarania kilku studentów Włochów 
z Dalmacji. 


Budapeszt d. 18. kwietnia. Półurzę- 
dowa Budap. Corresp. donosi: Prezydent mi- 
nistrów Tisza, działając w charakterze mini- 
stra finansów, zawarł wczoraj z grupą rotszy|- 
dowską, reprezentowaną tu przez „Allg. Cre- 
ditbank*, umowę, wedle której rzeczona grupa 
przyjmuje taką ilość 4-proceutowej renty zło- 
tej, jaka będzie potrzebna do uzupełnienia 
niepokrytej dotychczas reszty dotacji kasowej 
w kwocie 32 milionów, oraz na wyrównanie 
preliminowanego na b. rok deficytu budżeto- 
wego. Konsorcjum przyjęło już nawet dziś 
znaczną część renty na rachunek stały. 

P. Tisza otrzymał był równocześnie od 
„Unionbaaku* ogólnikowo sformułowaną oferte 
na przyjęcie renty do pokrycia tegorocznej po- 
trzeby państwa. 

Badapeszt d. 18. kwietnia. Budap. 
Corr. wywodzi, że uchwały zapadłe w ponie- 
działek w Kole polskiem co do bonifikacji 
dla gorzelni rolnicznych, równają się odrzu- 
ceniu całego projektu ustawy. Tak daleko 
idące ulgi nie mogą być żadną miarą go- 
rzelniom rolniczym przyznane, nawet gdyby 
przez te i finansowe interesa państwa nie 
były tak znacznie zagrożone. Nieznaczne pod- 
niesienie zawartej w przedłożeniu skali bonifi- 
kacyjnej uważamy wprawdzie za możliwe, ale 
tylko wtedy, gdyby takowa odpadała przy 
produkcji ponad ko tyngentową ilość t. j. 
gdyby nawet małe gorzelnie — bo za rol- 
nicze nie megą być i tak wszystkie poczy- 
tywanemi — od każdego poza kontyngentem 
wyprodukowanego hektolitru spirytusu pełny 
podatek w wysokości 45 zł. wa. opłacały. 


Peszt d. 18. kwietnia, Komisja woj- 
skowa Izby posłów przyjęła ustawę o rezer- 
wistach w ogólnej i szczegółowej rozprawie, 
uzupełniając ją tem, že rezerwistom, powo- 
łanym do służby na czas krótszy niż dwa 
miesiące, będzie ten czas w ogólne ćwicze- 
nia policzony. 

Minister obrony krajowej Fejervary po- 
dnosząc, że w Niemczech, Francji, Włoszech 
i Rosji istnieje wyższa niż w Austro-Wę- 
grzech stopa pokojowa, oświadczył, że pro- 
jekt niniejszy wcale nie zmierza do zapro- 
wadzenia czteroletniej służby wojskowej. W ra- 
zie, gdyby zachodziła potrzeba zastosowania 
tej ustawy, rząd musiałby zażądać osobnego 
kredytu. Nie jest ta ustawa wywołana Żadną 
koniecznością teraźniejszą, i uczyni ona tyl- 
ko zadość dawno uznanym wymogom woj- 
skowym. 

Berlin d. 18. kwietnia. Zapalenie o- 
skrzeli u cesarza przeszło już. Ciepłota ciała, 
która wynosiła jeszcze wczoraj wieczorem 39, 
schodzi już do stopnia normalnego. Noc by- 
ła lepsza. 


Konstantynopol d. 18. kwietnia. 
Porta uznała nielegalność usunięcia metro- 
polity macedońskiego. Zajścia na Krecie są 
już zagodzone. Wojska na granicę grecką 
wysłano z powodu opryszków. Porta odrzu- 
ciła proponowane przez Anglię i Francję 
zmiany konwersji co do kanału Suezkiego. 

Rzym d. 18. kwietnia. Z powodu znu- 
żenia papieża, przyjęcie pielgrzymów galicyj- 
skich zostało odłożone. 


Dablin d. 18. kwietnia. Prócz dep. 
Q'Briena został także dep. Dillon uwięziony. 


Wiedeń d. 18. kwietnia 1 godz. 40 min. po-! 
południu. Akcje kredytowe 269 50. Akcje alpejakie 
Tow. górniczego 2950. Akcje węgierskie Banku | 
kredytowego 271.—. Akcje Banku  anglo-austrja- 
ekiego 10250. Akcje Unionbanku 190.--. Akcje 
kolei Karola Ludwika 193 75. Akcje kolei Półno- 
enej 247.25. Akcje kolei Południowej (Lombardy) 
7450 Akcje kolei Alfoldzkiej —.—. Akcje kolei 
Państwowej —.—. Akcje kolei Lw.-Czern. 216 —. 
Akcje kolei węg.-północno-wsohodniej 156.50 Losy 
komunalne wiedeńskie 132.—, Akcja Tow. tureckiego 
91.70. Galic. oblig. indemniz. 101.50 Akcje kolei 
półn eno-zachod. (lit. B. Elbethal) 16050. Losy re- 
gulacji Cisy —.—. Akcje Banku dla krajów koron- 
nych 205.—. Akcje Bankvereinu 86.50. Rosyjski rubel 
papierowy 104.50. Losy prem. węg. —.—. 

42/400/0 Renta wspólna 78 25. 50/, renta austr. 
papier. 92.90. 40/, renta austr. złota —,—. 40/0 
renta węg. złota 97.05. 5"/, renta węg. papierowa 
85.80. Napoleondory 10 05. Marki niem. 6237. 


Berlin d. 17. kwietnia godz. 3 m. 30 Pay 
Rosyjski rubel papierowy 167:50. Akcje austriackie ` 
kredytowe 134.50. Akcje kolei Karola Ludw. 78.10. | 
Austrjackie banknoty 160.30. Akcje kolei połudn. 
(Lombardy) 29.75. Rosyjska pożyczka wschodnia 
50.55. 5 prot. listy Królestwa Polskiego —.—. 


nn EA 


Przyjechali do Lwowa 


dnia 18. kwietnia 1888 : 


Hotel Żorża. K Zadurowicz z Rożnowa. T. Kiela 
nowski z Kozłowa. W. Niezabitowski z Łanek, A. Men- 
delsburg z Krakowa. M Cywińska z Tarnopola. J. Wat- 
tek z Wiednia. Bt. Pieniążek z Hnilczy. M. Poznański 

Ża. 

i Pa otel Francuski. B. hr. Drohojewski z Krukienic. 
J. Kollermanu z Kańczugi. W. Racięski z Kołomyi. M. 
Langrock ze Złoczowa G. Muresan z Wiednia, J. Ha- 
nusoh z Wiednia. B. Langer z Wiednia. B. Kubieki z Ka- 
mionki. T. Hälkisch z Rawy. J. Hóniger z Przemyśla. 
R. Buloschesku! z Bukowiny. E. hr. Borkowski z Poni- 
kwy. W. Kabarowska z Horodkowiec. M. Jełowicka ze 
Stryja. J. L'ndner ze Szczecina 

Hotel Langa. W. Gawiński z Doliny. St. Chmare- 
wioz z Zarzyszozą. 


3 
Wiadomości giełdowe. 
Lwów dnia 18 kwietnia. (Z fzby handlowej.) 
E Akcje za sztakę. 

4 ; płacą  ładaia 
Kolej galic. Kar. Ludw, 206 zi. m z. . —— 198650 
Kolej Lwow.-Crer.-Faska . . . . . . . —.— 21850 
Banku hypotecznego gal. no 200zł w. a. 278— 2m3 — 
Banzu kredyt. galicyjskiego po 200 zł. w. a.. —.-- 216.— 

DL Listy zastawne za 100 złr. 

Banku hypotecznego galicyjskiego 6%/, . mm Mm 
" s ~ BI 0 3615 97.40 
z |» gal. 5°/, wyl. [0% pr. 99.— 100.50 
Banku krsjewego 4'i,0/, los. w 51 1. . « 9L-- 9250 
Towarzystwa kred. galie, Bep . . . 99.50 060 
gs ksedyt. gal, ziem. Śj, . . . — = 9%5— 
Š kred. gu) ziem. 5°/g los. w 37}. 99.50 10080 
F krad. g. ziem. S/o los w&l) —— 90— 

: kredytowego gmi. ricis. At), 
loe. w 53 L e © © 9245 9375 
- kred. zal. ziem. 4%], ios. wi. — —  88— 

111. Listy dłużne za 100 zł. 
Gal. Z. kred. włoa. w iikw. id. 6 pr.) 07, ——  B4m— 
Gal. Z. kredyt. włość. (d. 5/9) BJJ, . . ——  48— 

Ogóln. roln. kredyt. zak. dla Gal. ! Buk. 
657, lec, W IE Ias NOWY, a —m 

IV. Obligi sa 100 zł. 
Jlndemnizacyjne gauuyj. 5%/, m. k. . 10180 103 — 
Kom. banku krajowego 50/, w. a. I em 99.50 U1 — 
Pożyczka krajowa z r. 18736, v. s. —— 105— 
Dożynzka krajowa 1383 4/0/, a 88 — 8950 
V Losy 
Losy miasta Krukowa JE —— 2050 
Losy miasta Mianisławowa —— 3550 
V1. Monety. 

Dukat holenderski mow.” „ma A5189 5 99 
Dukat cesarski ; «(3 SABIOZE A 
Napoleondor . . . 10.— 10.10 
Półimperjał rosyjski 10.35 1045 
Rube! rosyjski srebrny . 14) 1.50 
Rubel rosyjski papierowy 1.04 1.06 
100 marek niemieckich . 62.15 62.80 


Srebro za 100 złr. 
Kupony w srebrze 


Rubryka „„Nadesłane” nie pochodzi ed Redakcji 
która też żadnej odpowiedzialności za nią nie przyjmuje. 


Nadesiane 


Specjalista chorób dziecięcych 
Dr. Antoni Wachtel 


b. asystent Uniwersytetu Jagiell. i I. sekundarjusz 
kliniki i szpitala dla dzieci w Krakowie — mieszka 


przy ulicy Wałowej 1. 11, I. piętro. 
Ordynuje od godziny 3 do 5 popołudnin. 


Papiery wartościowe i monety 
kupuje i sprzedaje 
pod najkorzystniejszymi warunkami bez dolicze- 
nia prowizji 


AUGUST SCHELLENBERG 
Dom bankowy i kantor wymiany we Lwowie 
ulica Karola Ludwika 1. 1, 

w guacha gal. Tow. krad. ziemskiego. 


Mg" Zlecenia s prowincji uskutecznia się od- 
wrotną poczią. 1) 


Brak apetytu i niestrawność z upośledzonej wymiany 
D'an materji pochodzące, leczą Lippmanna Karis- 
badzkie proszki musnjące. Do nabycia w aptekach. 4 


Nie trzeba się dać w błąd wprowadzić, 
aby coś innego zażywać, nic bowiem lepszego nie 
ma. Kolin (Czechy). Cierniałem na zatkanie, na 
niedostateczne i gauśne wypróżnianie, moje lewe 
ramię stało się unieruchomione , miałem niewypo- 
wiedaiane boleści, jeżeli tylko trochę poruszać się 
musiałam , także iune nieprawidłowości objawiały 
się. Wszystkie te nieprawidłowości zostały usu- 
nięte i uregulowane po użyciu pańskich pigułek 
szwajcarskich aptekarza Rich. Brandta. Salamon 
L. Pollak. 

Pigułki szwajcarskie R. Brandta dostać mo- 
żna we wszystkich aptekach po 70 cnt. z uwagą, 
ażeby na padełkach był podpis R. Brandta, tu- 
dzież biały krzyż na czerwonem polu. 


SZCZKWIOWA 


napój oszeźwiający stołowy, 
skuteczzy bardzo aa kaszoi w chorckach szyi 
katarach żołądka | pęskorza. 


e Henryk Mattoni, Karlsbad i Wieden. * | 


e> 


— 


TPociągi Izolejo"" 


Podług zegaru lwowskiego, od 1 października 1887 r. 


Do Lwowa przychodzą : 

Z Krakowa 927  |i!3 
„ Podwołoczysk . 10-24) 3-05] yE 3-50 
„ Podw.na Podzanicz. [10-0| 2'28 HE 19 
n Czerniowiec . 103| 335) ŽE 3:30, 
Ze L owa odchodzą : 

Do Erakowa . . . . 10-44) 4:10 4:50] 8.10 
„ Podwołoczysk Ą 610|10*25) $5 12-38 
„ Podw. z Podzameża 6:22110:55 ZE 1-08 
„ Czerniowiee . 6'20| 11:06) =E |12-22 
Przychodzą do Sta- 

aisławowa : 
Ze Lwowa 3 934| 6:35, , 5:20 
Odohodzą ze Sta- ZE 
alsławowa : | Æ 
Do Lwowa 636| 9-35 9-29 


Z Chyrowa, Stryja, Stanisławowa, Husiatyna i Ła- 
wocznege 0 godz. 4m 45. Z Chyrowa, Stryja o g. 6 m.59. 
Z Chyrowa, Stanisławowa, Stryja i Hnsiatyna o g. ['35 
pociągi osobowe. Z Bełzca (Tomaszowa) o godz. 4 m. 32 
pociąg mię:szany. 

: Do Chyrowa, Stryja, Stanisławowa, Buczacza i Hu- 
siatyna o g-dz. 1t m. 40. Do Stryja, Chyrowa o g. 8'04. 
De Stryja t Ławocznego o godz. 6 m. 30 pociągi osob owe. 


i Do Bełzee (Tomaszowa) o g, 9 m. 16 pociąg mięszany. 


, Uwaga: Godziny oznaczone grubemi liczbami, ozna- 
czają porę noeng od godz. 6 wiecz. do 5. gm. 59 rano, 
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4 GAZETA NARODOWA z Czwartku dnia 19. Kwietnia 1888, 


Konwersja 14 Czasie. Rządca aibo Kiomm |C. k. Urząd pocztowy | 
aE anty zagięć ora „| SaXlehnera Woda Gorżka 


mienica we Lwowie do zamiany twie. z najlepszem poleceniem, szuka telegreficznem płaca miesięczna 20 złr 


| : s: | p i 
na wioskę własnego zarządu. Posey od) kalipówęb, r. Adres B. Mi Sato utrzymane o. nia 1476 1-3 „diunyadi Żródło Janosa* 


poste restante Kraków. 


Fabryka w 1782 r. założona. 


NTARKA 


ów post. rost. Py z c.k. uprz. fabryki likworów uea ; T O > 
zał A) oce ASA IE torów j 82 13 pooo JJ najwięcej wypróbowana i najprzyjemniejsza woda gorżka 
Feliz Prus. S} SE KONICZYNA FM na staniki, „zarzutki, su Według orzeczenia lekarskich powag wazystkich krajów odznacza się ten 
<= || S, KP 4 J l BACZBWSKIĘ ( Sośnie bezi kanianki TO. kilo do J kienki dziecinne, płaszczy- naturalny purgatis następującymi przymiotani : 
Ka m j en | ca À ( è x y ||Ęprzedarsa w Zarządzie gospodarczym w ki, według żurnalu, dopa 


Błm Komin umo 1-8 "R py sowane do kakiej aeure SZYK, pewnem i przyjemnem działaniem. 


c. k. nadw. dostawcy we Lwowie 


. . . 8 litr : > $ sA a T: : 
na sprzedaż w dzielnicy II., lub W butelkach à 3/4 ? A r z śnieniem , wykonywa Ża Także przy dalszem użyciu bywa przez organy trawienia wybornie 
. POE S Marka Cona Ji | ] | Í fi J a ; znoszony. Łagodny, nie n eprzyje ny smik. — Trwale ró i i nie 
zamiany w dzielnicy I. lub IV. * z złr. — 3 0M150W6 NID ld d Jl JEJ] sea zatarty skutek. Mala dawka 0 WOJ 
Lwowa położona. zę à ; ; n EA i kantor słu żbowy M Marie Do nabycia we wszystkich handlach wód mineralnych i aptekach. 
Adres: Erazm S. RA 39. 1860 i 3 O? I% 3 ZĘ ony M O 1483 1 30 Trzeba zawsze żądać w składach 
== z 1 . . = + 
"a i ; + 150 Włodzim. Wóreszczyńskiego im Bien E SAXLEHNERA WODY GORŻKIEJ. 
arka kuracvina f J gu 24 godzin. Z prowincji 
N m t d yJ Lwów ulica Krakowska Nr. 15 I. p. wystarcza nadesłanie do- i 
ajiepsza metota j l z r. 1840 .  . . ałr. 250 kładnej miary albo stanika. 
j , Š QUINA LAROCHE jest najdokład- {f z r. 1839 . . o „ 3—|iMam zaszczyt polecić Wysokiemu Oby- (TRJ Koszta vrzesyłki 15 cnt Ni dą: R z | 
do nauczenia się języka | pie krain b. owak A orzy: Od omen założenia fabryki, tj. od M pali zatorów I Rządców nime j - Pw» c E 
i i i egia- || j i ść i6i wiekn przeszło, nagłówniejszem stara- 4 kaucjami, egzaminowanych nadleśniczyc ` a - "9 2 
nięmieckiego w 3 miesią w elubościech żotąd z ETC niem było wyrób żytnej Słarki, tak w[i leśniczych, rachmistrzów, ekonomów MARIE NAJWYŻSZE WE > UZNANIE 
cach bez nauczyciela , wynędznieniu, braku apetytu, w ||| kraju j»k i za granicą tyle cenienej ||ogrodników, rzemieślników i służbę go-| zakłąd nauki kroi d i in] j j 
y oju damskiego 
przez PIt. Reussnera trudnemi mozolnem przyjściu do |||udoskonalić i polecam takową jako fjjspodarczą i domową z najlepszemi reko- Nigjśca IGCZNICZA GleichenDErg. 
: g zdrowia po ciężkich chorobach, etc. napój o wyśmienitym « delikatnym, a j U 


Cena kursn ni'szego 30 cent., Zapobiega i leczy GORĄCZKI peryo- jj łagodnym smaku, którego tysiące mo- 
kursu wyższego 2 złr. 60 ct. w a || dyczne, jak rownież następstwa tychże. |fich Szanownych osbiorców zamiast 


mendacjami, ulica Sykstuska 31, parter. maj 
f w Styrji, stacja węgierskiej kolei zachodniej FELDBACH J 


Nabywey obydwóch kursów razem PARYŻ, 22, ULICA DRouor * Cognacu używa. Artykuł ten eksport 1 Purkla kolei południowej. 
mogą korzystać z Niespodzianki, gdyż Nabyć można w aptece p. Sklepiń- tuję w bardzo znacznych ilościach do I EZ EG” Początek sezonu 1. Maja BE 
w niektórych egzemplarzach znajdują skiego wa Lwowie. BISS a amumi i na Wschód, a [ p È Waza tania uprasza się ataoa ion Dyrekcji Stowarzy- 
: BE —A—O LL M Š s b szenia akeyjne leiehunbergu, ra też rozsyła wycze 
stó dlauysjae pów | Konfiti W Ea ii An rd 
ki bezpłatne BA "8 BD 1-10 O ur Najwygodniej sprowadzać STARKE soma 

a EK Raz» bikistach. 66 kilo, nista Musztarda w arkuszach do Synapizmów 1009 1—5 

sA b: A S DAĆ f aa fi cych 2 butelki 669 1—? PRZYJĘTY PRZEZ SZPITALE W PARYŻU n RZ RR 
gi w. na turecki sposób wyrabiane. a Niezbędny w każd do j dróży. 
Skład główny w księgarni Sayfartha Maliny białe i czerwone, wiśnie, czereśnie Aj 2 wa ARPAIK OWAXKKKXNKKKXKKXKKKKXKNXX KK 


Czajkowskiego we Lwowie. białe, czereśnie gorekie, truskawki i po- 


życzki klg. po złr. 1:4) z opakowaulem 


Wymagać podpis WYNALAZCY p WE” | ożoniaj 


Ro 
i = "= e | ski E należy kupować - zje założenia 
=== a a W ? LN: m A | > zet węgiersica |" 
E TR a PRAWDZIW P 7 
| | "SE ADMINISTRACJA w PARYŻU, Web ut daje się FABRYKA CZAPEK 


LINOLEUM, 


we wszyst- 
kich 
APTEKACH. 
SKŁAD GLÓWNY: 
24, Avenue Victoria, PARYŻ. 


Boulevard Montmartre nr. 8. 
F. Walton% Patente. PASTYLKI do TRAWIENIA 


Kork-Teppioho. wytworzona ze źródeł soli Vichy. Przy- 
A Beichte Wien. L Kol . 3 jemnego smakn o niezawodnym skutku 
„KOJCE, NICD, olowratring przeciw kwasom i upośledzonemn trawieniu. 
SOLE VICHY do KĄPIELI 
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, któ- 
Praktyczny Ekan re nie RE stanie udać się do Vichy. 
A ) Dia uniknienia fałszerstw żądać należy. 
kawaler, obznajomiony z rachunkowościąjąby na wszystkich prodnktach znajdowały 


sem atramentem 
CZERWONYM 

jak obok na A 
i ARKUSZACH i na 
| PUDEŁKACH. 


zadna 


Emanuela Steinbergera Następców 


Budapest, Kerepeserstrasse Nr. 18. X 
poleca swo wyroby ślusarzom, palaczom maszynowym i kopalń nafty 5 


itd. — Najńrobniejsze zlecenie wykonuje s:ę skrupnlatnie. — Na 
Żsdanie cenniki gratis i frineo. 975 1 :0 


XNAXAANKAKNAAKAAKXAXAXNAAA 


olejne, wernikay 3 
talugi i wogóle 


akwarelowe 


bielizny i niebieskich ubrań dla robotników 
€ 


a 


= AAEE T "TEFERTW Yin 


ESI ZZYMIWMCY DWT" EEI ~ 


x potrzebną do większego majątku od 1 is PORĘ Kompanji wód Vichy. u 
Maja b r. — Zyłoszenia z załączeniem ostać można we Lwowie wapt P. Mi- J & Ś KESSLER W Dornio 
odpisów świadectw przesełaó pod lit. S.|kolascha. E Mendrochowitz i Goldbanmn " L 
B. poste restante Rzeszów 1451 1—5 li Wewiorskiego. 445 1—22 


przy ulicy Ferdynanda Nr. 7 — Gn. 
a D N ZW T BĘ" posełają”za pobraniem pocztowem "SBĘ 


» go? FABRYKA 
= RZCZEZ € 4. przednich 
e p> holenderskich 


LIKIERÓW 


4 > Skład fabryczny : 
we WIEDNIU, I. Kohlmarkt 4. 


Dla dogodności P. T. Publiczności można tych 
prawdziwych likierów nabyć także w znanych 
aandlach znaczniejszych. 56 1-9 


Zakład leczniczy BADEN 


pod "Wriednie=rm. 
Nieprzerwane użycie kuracji przez cały rok. 
Otwarcie sezonu letniego od I. maja. 


Sławne, jaż Rzymianom znana slka iczno-słonu źródło siarczana 
(Schwefel-Kalkquellen) 13 cieplic 27 do 35° (.odszczegó'!niają się w sku- 
tek właściwości swych rozmsitycg stopni ciapłoty, przez co do użytko 
kąvielowego w ich naturalnym stanie, bez skutecznego ogrzewania lub 
ochładzania wody, przydają się dla różnorodnych indywidualności i na 
różne przypadłości. Skuteczne przeciw reamatyzmowi, gośćcowi, szkrofu- 
łom, kat rowi, newralgiom (bolom nerwów), cierpieniom w stawach. spa- 
ral Łowaniu, cierpieniom skóry i cierpieniom spscyficznym, zatruciu or- 
ganiemu w skutek brania metaliczny h lekarstw, szczególn'e merkarju- 
szowych 

W ubiegłym roku zwiedziło osób 15.000. 

Kąpieli rozdano w rosan 1887 ogółem 251.486. ; 

Wszelkim wymogom teraźniejszości odpowiadające urządzenia są: 
wspólne użycie kąpieli lub pojedyńczo na godziny, kąpiele parowe, tn- 
szowó, wanienne, żelaziste i ziołowe; kąpiele w zimnej wodzie, mineral- 
nej, źrótlwnej, do pływania. inhalacje; kuracje wód do picia, żętycą i wi- 
nogronowe Miejsee knracyjne ledwie milę kolejową oddalona od Wie- 
dnia, w najpiękniejszem położeniu z obfitemi lasami liściastemi i szpil- 
kowemi, spacery i wycieczki w piękne okolice, tak koleją jak też wozem 
w każdym kierunku do gór, uastręcza gościom kąpielowym wszelkiej wy- 
gody i rozrywki; dziennie trzy razy produkcja muzyki w obszernym i 
cienistym parku; codziennie testr (podezas lata na arenie), fostyny, kon- 
certy, bale i wyścigi. 3 A 

Dla obeych znajdają sią wykwintne hotele, hotele garni, kawiar- 
nie i restauracje pyszne i z komfoʻtem urządzone wille, umeb! owane 
mieszkania prywatne z ogrodami, połączenie pocztą, telegrafem i koleją 
z całym śŚwiaiem, 


metrów 8*50. 


(a ochronną marką) sztuka złr. 2, 2'50, 3, 3:25. | Atłas wełniany Weba - King 


KOŁNIERZE tuzin zł. 2:60, sztuka 22 ct., MANKIETY tuzin ee aa E a 


[| 


zł. 4:80, para 40 ct. KALESONY sztuka od złr. 1:10 do 1:40 


1 wyzej. 
Pończochy, Skarpetki, Barchany po cenach fabrycznych 


Izaszrnir 
we wszystkieh modnych 
barwach 9) cm 
szerokośńei, 10 mtr zł 4:50. 
Baja 
w najnowszych barwąch 100 cm 

szeroka. najnowszy deseń 1 eztuka 
r1 matre zł 9-50, Is zł 6'50 Ula zł, 450. 


c. k. uprz. Materje brokatowe Kanevag 


w w'zystki¿b b4xrwach 6 em. ua pokry ościeli, sztuka |] 


Fabryki dłogie, najnowsza d-sen o log zk. wiad. fa 6 zł. Ia 6-20 
IZretony 


na nbrania damskie, do prania ZA wy G@radl 
= cajnowsze wa»ry 70) cm s820- skci 1 sztuka Ia zł. 6. 
rakańej 10 metr. zł, 2:80. Lia zł. 5:20.) 


Szyfon 
30 łokci 90 cm. szerokości 


1 sztuka H 
Ia zł 5-50. ITa zł 450. | 


Oxford 


20 łokci, najnowsze wzory 


Dreidraht 


e Á 
A , b í 60 cm. długi jasno lub ciemno ` Obrusy | 
ażurowy 10 mtr. 5 lniane, we wszystk ch kolorach, 
è i i l Ta zł. 8:50. ITa zł. 280 3 sztuk 5/, 2 zł 5, 1 tł. 


Materja na szlafroki Serwety 


(również na suknie damskie) 


we Lwowie, plac Mrarjacki 8, kamienica księcia Ponińskiego. M 60 cm szerokie, kratkowane lniane, */, w kwadrat 
10 mtr. zł. 2:50. 6 sztuk zł. 1:0. 


Pod gwarancją z materjału fabryki Benedykta Schrolla Syna = me 
Kratkowano modne materjo Płótno domowe 
na damskie ubrania z czystej : at 

KOSZULE MESKIE salonowe wały 0 a szeyką Mme |. „obyś, Sha 


iki fabr 
B Cennik yczne na żądanie franco. Garnitury kap Ręczniki 
a a a a WE MOWCESTCCEE CH BSTCPG A 
zł. 450, z juty zł 8:50. zł. 180, z bordurą zł. 1:20 


Zasłony jutowe Prześcieradła 
turecki deseń (2 boczna części M] bez szwu, 2 mtr. dług. 11/, m, 
[ draperja) kompletne zł 280 szerokie Í sztuką zł. 1 50. 


Chodniki (koce) _ Nienniki 
bardzo trwałe 10 11 Ia zt 6. z jutowago płótna, kompletne, 
` Ua ch. 8:50. wielk'e satula c zł. 1'40 
AP et. 


Kocyki przed łóżko 
najnowszy des:ń I para z fia- 
neli zł 2 z juty zł. 1°80. 


ji 


n MOLLA proszki seidlickie. 
i SBE 5:2 Tylko prawdziwe, 


jeżeli na każdej etykiecie pudełka wydrukowany 
jest orzeł i A. Molla firma pomnożona. 


917 Bliższych szczegółów udziela komisja Zakładu. 1—6 
Niezawodna sknteczność lecznicza tych prosz- 
ków przeciw najuporezywszyin cierpieniom Żołąd= 


ka, spodnich części Ciała, przeciw knrczom Ło- J AN NI ATO W IZ 


łądka, zaflegmienin, zgadze, przeciw zatwardzenin R P 
przeciw cierpieniom wątroby, kongestjom krwi, j IMĘ Wzory darmo i opłatnie WE | 


Kołdra do nakrywania 
| z atłasn zł 8:50 z rongo 
złr 8. 


hemoroidom i OE ghor onon kohiscym, ` 668 B1 2 poleca 
„powodowała od przeszło kilkndziesiąt lat coraz ioni H i tali 
P sze rozpowszechnienie. SA wyśmienite MYDŁA do mycia twarzy, rąk | kąpieli, 
EG Vałszywe wyroby będą sądownie ścigane. "424 2 E M „kę ME. wyszczególnione za swe znakomite własności 
Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka 1 zir. w. a. I mm - - = i 7ma medalami zasługi i dwoma dyplomami uznania. 
DA | swój „majątek korzy stala sprzedać, wy A Mydło doi goleni. brody 25 ct. Mydło glicerynowe przeźroczyste, zawiera 
GE: rżasić lub zamien'ać, raczy z tem udac Mydło mogdałowe, 10, 20 i 25 ct. 35*|, czystej gliceryny, znakomicie wpły- 
A sie do Antoniego Teodorowicza, we Lwo- HlMydło kakosowe, białe do rąk 10 i 20 ct.) wa na naskórek 20, 30 i 40 et. 
r © wie nltea Cvtadelna 3. 860 2--30 Mydło p Imowe, żółte 6, 12, 18 i 20 et. [Mydło glicerynowe płynne, we fiaszeczkach, 
Mydło grysikowe, wyśmienite do twarzy i| vczyszcza skórę ed prys.czy, liszajów, 
3 n 8 WE iai ik mo A flaszka 40 ct. s 
B4 Jako weieranie do skutecznego leczenia gośćca,. reumatyzmu, wszelkiego rodzaju rwania członków i para- 72; |- = = gó Ooa wv . gw” aw Abo kowe, wyde iracar wygładza ijMydło piaskowe, do mycia rąk, 15 i 25 et, 
44. liżu, bolu głowy, uszów i zębów: w formie okładów na wszelkie skaleczenia, w wypadkach zapalenia i na Rod Z, znakomicie oczyszcza skórę 30 et. Mydło pumeksowe, do mycia kołnierzyków 
<i> , "y i i k ; $ Ę (ESS <> Mydło ziołowe, otrzymujące si - kietó 
ie Wewnątrz zmięszana z wodą, przeciw nagłej słabości, wymiorom, kolkom i rozwolnienin, A E ie 4 Wi Ją M 2 AGE WNE OLE 10 ct T 
H M : H : 4 8 r Jn aro -Ly Wi- N 0 - 
> Flaszka » dokiadnym opisnom BO ot. = Auf Allerhóchsten Befehl Seiner k. u. k. Apostolischen Majestat. 7 eaoh har c y y wę k D'wanateieh w prakt ozyszoza s 
| tażeli k t a jest w podpis i znak 2 > A É -Qa Mlls-Direeti ti ydło piźmowe, posiada bardzo przyjemny Mydło karbolowe, bardzo korzystnie myć 
Tylko prawdziwa, jeżeli każda flaszka zaopatrzona jes podp ochronny Molla. 3 Reich Ausgestattete, von der k. k. Lotto-Qsfälls-Direetion garantirte f piłmowy En e aj ręce Sala, t nawet S TRA URE E E 
l ydło paczulowe, przyjemnej woni i jest) epidemji, celem ochronienia się od za- 
ra X X V ë STAATS ~ LOTTERIE bardzo poszukiwane 30 eb. każenia 20 et. 


Mydło różane, nejprzedniejsze 40 i 80 et. Mydło siarkowe, z wielkiem powodzeniem 
Mydło oliwne dls dzieci 36 et. używa się do zniszczenia pryszczów i 
Mydło z igieł sosnownych, przyjemne w) wszelkiego rodzaju wyrzutów na skó- 
użyciu, skutecznie ochrania skórę od| rze 25 ct. 


ków jedynie o ww »iu: do leczniczego użytku. — Flaszka z opisem użycia kosztuje 1 złr. w. a. 


gag” fir Civil-Wohlthatigkeits-Zwocke. -3B 


s BERGEN 'wogji » 
jm tranowy M. Krohn & Comp. s w rann maosa a, zysk 


Główny sk:ad wvaviek u A, MUJ ©. K. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben. 10.215 Gewinnste im Gesammtbetrage von 207.400 Gulden 


Hotel Europejski i ul. Halicka róg Wałowej. W Krakowie Sukienni- . 
ce l. 20. W Czerniowcach Rynek l. 2, oraz we wszystkich pierw szo- | 
rzędnych sklepach i aptekach. 


198 1—6 Abtheilung der Staatslotterla. 


K E liszajów i wyrzutów 30 et. Mydło benzeosowe, bardzo korzystnie używa 
, 3 : 3 A darnnter : Mydło balsamiczne, oczyszcza skórę, nada-| się do usunięcia wyrzutów i plam 
PaF Uprasza się P. T. Publiczności wyraźnie żądać preparatów MOLLA i te tylko przyj- Ke 0 A. in einheitlich je białość i delikatność 40 ct. skórnych 25 et. 
mować, które opatrzo'e są marką ochronną i podpisem. 107.400 fi. in einheitlicher Notearente , Mydło fijołkowe, przyjemnej woni 35 et. |Mydło kamforowe, uśm'erza świędzenie i 
s und 100.000 fl. in Barem. Mydło kosmetyczne, usnwa piegi, opalenia| pieczenie skóry, usuwa wyrzuty i ezer- 
Składy we Lwowie: J, Beiser apt, Zygm. Rucker apt., St. Markiewicz; w Białej: Erich Keler apt. słoneczne, twarzy przywraca świeżość| woność z twarzy i rąk 25 et. 
w Brodach; M, Kniak. W Buczaczu: R. Joel Rapp apt; w Czerniowcach: J. Schnirch, C. Alth apt.; Die Ziehung erfolgt unwiederruflich am 3. Mai 1888. i białość 60 et. Mydło mlodowe, do wydelikatnienia rąk, 
w Czortkowie:Ldg. Noss apt; w Drohobyczn: T. Partykiewicz, apt; w Górahomora: A. Botezat apt., ; ý Mydło hygieniczne przetłuszczone, n:dzwy-| kawałek 10 et. 
w Husiatynie: W. Czerski apt; w Jarosławin: J. Rohm i L. Wisłocki apt; w Kamionce Strum. SĘ Fin Los kostet 2 fl. 6. W. "ZĘ czaj delikatne i specjalnie zastosowne|Mydło mieszczańskie, znakomite 10 ct. 
C. Piepee apt; w Kołomyi: Jan Sidorowicz, E. Stenzel apt; w Krakowie: W. Redyk apt.; K. Wiszniewski s'e ; A 5 : ) do twarzy 50 et. ; Mydło smołowe, zawiera 400/, czystej smo- 
apt, w Miełnicy: Mieh. Krokowski apt, w Nowym Sącza: W. Filipek, R. Jakubowski apt, w No- Die naberan zak ZE enthalt der Spielplan , welcher mit den Losen Mydło ryżowe, używa się do wydelikace-. ły (dziegciu) nanw» pryszcze, liszaje, 
jwym Targu: K, Lanr. apt, w Pedwołoczyskach: Q. Morawetz; w Przemyślu: F. Nahlik, A, bei der Abtheilung fir Staats-Lotterien, Stadt, Riemergasse 7, 2 Stack, im nia i wybiełenia skóry na twarzy i rę-| wszelkie wysypki skórne, pocenie nóg i 
Mańkowski apt.; w Przeworsku: Fel. Świtalski, apt, w Rzeszowie: J. Bchaitter & Ćomp. i J. A. Karpiń- Jaeoberhofae, sowie bei den zahlreichen Absatzorganen unentgeltlich zu kach 60 ct. > +46 łupież na głowie 30 et. y 3 
ski apt; w Samborze: J. Aleksiewicz apt; Ć. Maresch apt; w Serecie: J. Dempniak, Fr. Beill, apt ; rA bekommen ist. Mydło glicerynowe, białe, łatwo pieniące|Mydło-smołowo-glicerynowe, miękczy i o- 
w Bolka: Jędrzej Gaina; w Stanisławowie: Alb. Amirowicz apt.; A. Beill apt; w Tarnopolu: E, Die Lose werden portofrei zugesendet. wybornie oczyszcza skórę i ehroni od) czyszcza skórę od liszajów, trądzików i 
UD F. azot W aptekarz; w Tarnowie: W. Mildner & Comp., Wierzyski, St. 0 Ad apt., Wien, Februar 1888 pryszczenia się 30 et. t. p, kawałek 30 et. 
w Wadowicach: K. Fiderkiewicz. 639 (2—52 , e E ; 3 Ą h ni z 
) Von der k. k. Lotto-Gefälls-Direction, Nabyć można we Lwowie w sklepach własnych. ul. Kopernika l. 3, 
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Wydawca i odpowiedzialny redaktor Juliusz Starkel. Papier z fabryki Ozerlańskiej. Z drukarni i litografii Pillera i Spółki. (Telefoni. Nr. 174 A). 


